pojedyńczy gr. 20 


dn. 1f-ym b. m., w niedzielę 
przy ul. Piotrkowskiej Ne 96 (pałac 
Siemensa) pod własnym zarządem 


| otwiera 
| 


własny u Br 

Genewa, 9 grudnia. 
d dnia dzisiejszego było tutaj 
marsz, Piłsudskiego. 

barsz, Pitsudskiego przybył do 
godz. 12,30 w południe. Na 
„marszałka wyjechał do Lozan- 
leski, który zdał w czasie dro- 
zł z przebiegu rozmów I z 

gi 


brzec na powitanie p. marszał- 
My liczne ttumy, w tem poważ- 
mtowana kolonia polska w 
Nadto stawiła sie na dworzec 
g. Mpolska in corpore z min. Soka- 
le, przedstawiciele oiicialnych 
aril, francuski konsul general 
m, ABwie De Rov oraz liczni przed- 
prasy polskiej 1 obcei. 

bncie wysiadania p. marszałka 
Jacować aparaty operatorów 
i fotografów. z 

je po przybyciu do hotelu de 
e marsz, Piłsudski zamieszkał, 
wraz z min. Zaleskim do 
poczem min. Zaleski zaprosił 
marsz. Piłsudskiego na Śniada 
em wziął udział również Paul 


wsze spotkanie z Briandem bę 
/ dogiosłe znaczenie, bowiem 
przedmiotem rozmowy były 
skie. w szczególności zaś kwe 
lu polsko-litewskiego. 

miast po śniadaniu odbył mar- 
Idski dłuższą, gdyż dwie go- 
faca, konferencja z przybyłym 
Derlalnem. 

Piłsudski pozostanie w Gene- 
wdanodobniei do niedzieli, na- 
5 uda się do iednei z ustron- 
gcowaści Szwaicarii na kilko- 
Jnoczynek. To ostatnie nie jest 
tszcze zasadniczo zdecydowa- 


MARSZ. PIŁSUDSKIEGO. 
Agencja Wschodnia. 

Genewa, 9 grudnią. 
Briand wydaie śniadanie, na któ 
Picty zostanie marsz. Piłsudski, 
Flain, min. Zaleski i Stresemann. 
kótce po tem rozpocznie się zwy- 
otwarte posiedzenie rady L na 


; omawiana będzie sprawa konflik 
ko-litewskiego. 


Sobota, 10 grudnia 1927 te 


ur 
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Cukrów, Marcepanów, Czekolady, Pierników i t. p. 


Z aparatu włoskiego „La Pavoni” wyda- 
je się kawę „Mocca” czekoladę i kakao, 


Nowość! 


ibryczne. 


Jak informują z kół delegacji polskiej, 
w posiedzeniu tem weźmie również czyn- 
ny udział marsz. Piłsudski, 


WAŻNE KONFERENCJE. 


Berlin, 9 grudnia, 

Korespondenci pism berlińskich z Ge- 
newy zgodnie stwierdzają, iż przybycie 
marsz. Piłsudskiego na obrady Ligi mieć 
będzie doniosłe znaczenie dla przebiegu 
aa dotyczących spraw Polski w Li 

ze, 

Wskazuje na to również fakt, że już w 
pierwszym dniu pobytu swero w Gene- 
wie marsz. Piłsudski odbył rozmowy z 
przedstawicielami największych mo~ 
carstw Europy. 

W dniu jutrzejszym natychmiast po za 
kończenfu sie posiedzenia rady. marsz. 
Piłsudski odbędzie konferencję ze Strese 
mannem. 


Żądania Polski będą 
uwzględnione. 
Formuła załatwienia konfliktu. 


Genewa, 9 grudnia. 

Uwaga całej Genewy skoncentrowana 
jest dokoła hotelu. w którym zamieszkał 
marsz. Piłsudski. W sekretariacie Ligi Na 
rodów znpelna cisza, Posiedzenia sesji ra 
dy Ligi dzisiaj no południu nie było. 

Wszyscy politycy zagraniczni, którzy 
rozmawiali dzisiai z marsz. Piłsydskim, a 
wiec Briand, Chamberlain i P. Boncour, 
oblegani są przez dziennikarzy: nie u- 
dzielają oni jednak żadnych informacyj o 
RE rozmów swych z. marsz, Piłsttd- 
skim. 

Według krażących wiadomości, spra 
wa litewska weidzie na porzadek dziemy 
jutrzeiszego ponołudniowego posiedzenia 
rady Ligi. przyczem, jak tu przypuszcza» 
ja. znaleziono już formułe załatwienia kon 
fliktu,  czyniąca zadość wymaganiom 
polskim, zmierzajacym do zniesienia de- 
klarówanego przez Litwe stanu wojenne- 
go. 


WALDEMARAS NARZEKA NA NIEMCY 
Berlin, 9 grudnia, 

„Vossische Zeitung“ i „Berliner Tage- 

blatt“ w wydaniu na sobote stwierdzają 

jednomyślnie że cały dzień dzisiejszy stał 


W i CZEKOLADY W WARSZAWIE 


Filję fabryczną w Łodzi 


Wielki wybór 
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x 


zaopatrzoną w niebywale 
wielki asortyment 


galanterji świątecznej. 


Filiżanka tylko 50 gr. 


całkowicie pod znakiem marsz. Piłsud- 
skiego, 

„Vossisciie Zeitung“ podaje Jednocześ 
nie z óbdziennikarskich pogłoskę, fako- 
by Waldemaras miał zapytać jednego z 
korespondentów, w jaki sposób Niemcy 
zostały zlednane dla frontu antylitewskie 
RO. 

Z tego powiedzenia: „Vossische Zel- 
tung“ wyciąga 2 wnioski: 1) że Walde- 
maras liczył na jakąś specjalną pomoc 
Niemiec w Genewie i'2) że musłał on o- 
becnie dowiedzieć się, czy też domyśleć, 
że w rozmowach, jakie toczyły się dz 
po śniadaniu u ministra Zaleskiego, roz 
ważanę byłv zagadnienia, sięgające o wie 
le dalej niż problemat polsko-litewski. 


Rozmowa marsz. Piłsudskiego 
z Chamberlainem. 


Wyjaśnienie stanowiska rządu 
polskiego. 


Genewa, 9 grudnia. 
W związku z rozmową, jaka odbyła 
się między marsz, Piłsudskim a Chamber 
lainem, agencja Havasa dowiaduje się, że 
marsz. Piłsudski miał oświadczyć że rząd 


ROZPORZ 


f roku do godz. 20-ej. 


PREZYDENT m. ŁODZI 
(-) BR. ZIEMIĘCKI 


Na podstawie art. 32 Ustawy z dnia 28 lipca 1922 r. o ordynacji 

wyborczej do Sejmu (Dz, U. Rz.P. Nr.66, poz. 590 z 1922 r.) wzywa się 

wszystkich właścicieli nieruchomości, położonych w obrębie miasta Łodzi, 

| do złożenia wykazów imiennych osób obojga płci, posiadających czynne 
prawo wyborcze do Sejmu, a zamieszkałych w ich domach. 

Każdy właściciel nieruchomości lub jego zastępca obowiązany jest 

NĄ zgłosić się do Komisarjatu Policji Państwowej, w którego obrębie położo- 

M na jest jego nieruchomość, w dniu 10 grudnia 

M ściwych formularzy i złożyć wypełnione formularze 

Komisarjatu P. P. za pokwitowaniem najpóźniej w dniu 12 grudnia 


ą Wykazy powinny być sporządzone ściśle według wskazówek, po 
danych w formularzach, i złożone w przepisanym czasie. 
h Właściciele nieruchomości wzgl. ich zastępcy winni 
3 nia się do niniejszego Rozporządzenia, zostaną pociągnięci do odpowie- 
dzialności karnej z art, 139 Kodeksu Karnego. 

Łódź, dnia 9 grudnia 1927 roku. 


MARSZAŁEK PIŁSUDSKI W GENEWIE. 


tawiciele władz, dypiomacji, prasy oraz liczne tłumy witały szefa rządu Polski na dworcu. 
„Długotrwałe narady marsz. Piłsudskiego z Briandem i Chamberlainem. 
iś dyskusja w Radzie Ligi nad zatargiem polsko - litewskim. 


polski nie zamierza bynajmniej ani uzy- 
skiwać łakichkolwiek nowych gwarancyj 
co-do Wilna, ani też żądać od Waldemara 
sa nawiązania natychmiast stosunków dy 
plomatycznych. a natomiast nalegał e= 
nergicznie na to. ażeby stan wojny został 
zniesiony jak najprędzej oraz ażeby rada 
Ligi złożyła dowód, że Liga Narodów 
jest zdolna istotnie wypełnić swoje zada 
nie pacyfikacii, 

Uważając za niepotrzebne kontynuo- 
wanie dyskusji nad sprawa koniliktu pol 
sko-litewskiego, marsz. Piłsudski wyraził 
życzenie, ażeby rada Ligi poświęciła tej 
sprawie swe najbliższe posiedzenie. 

Marszałek Piłsudski zamierza opuścić 
Genewę już w sobote wieczorem. 


P at 
Zakopane smerskew" 
I-ej kategorji po rozbudowaniu 
i odnowieniu poleca pokoje jas- 


ne, biało lakierowane z balkonami 
Piękny taras do werandowania., 
Kuchnia wykwintna. Ceny umlarkowane. 


Informacje: Zakopane Jagiellońska 8. 
Zarząd. 


ĄDZENIE. 


1927 roku po odbiór wła- 
zpowrotem do tegoż 
1927 $ 


niezastosowa- 


KOMISARZ RZĄDU na m. ŁÓDŹ 
p. o. (—) J. STRZEMIŃSKI. 


L 


KURIFR ŁÓDZKI". — Sofota. 10_grudnia 1927_rokn. 


Litwa stwierdza swą porażkę. 


Organ kowieński opłakuje utratę nadziei na Wilno. 


Przewidywanie kapitulacji Waldemarasa. 


Polska Agencja Telegraficzna. 
a Kowno, 9 grudnia. 

Organ rządowy „Lietuwa* w dzisiej- 
szym artykule wstępnym stwierdza, że 
stanowisko opozycyjne Litwy w Gene- 
wie w silnym stopniu osłabło przez 2 po- 
sunięcia, dokonane w swoim czasie przez 
rząd chrześcijańsko-demokratyczny, na 
czełe z Galwanauskasem, a mian. 1) przez 
oficjalne zwrócenie się tego rządu do 
konferencji ambasadorów z prośbą o usta 
lenie granicy między Litwą a Polską i 2) 
przez konwencię kłajpedzką o dostęp Pol 
ski. do morza i o spław drzewa po Nie- 
mnie. 

Oba te akty w istocie swej już likwi- 
dują stan woiny i zmuszają jak gdyby Li- 
twe do nawiązania stosunków z Polską. 


Wprawdzie Litwa nie uznała decyzii kon 
terencji ambasadorów, wszyscy jednak 
wiedzą, za jaką cenę. Jak można bowiem 
nie uznawać decyzji, o którą Litwini sami 
prosili konferencję ambasadorów. 

W dalszym ciągu dziennik pisze: Doki- 
ment ten, który został wysłany do konfer. 
ambasadorów przez rząd chrześcijańskiej 
demokracji, stanowi naszą najpoważniej- 
szą porażkę. Fiasko naszej polityki w 
sprawie Wilna właściwie oznacza ntratę 
Wilna, 

Dziennik kończy oświadczeniem, że 
zniesienie stanu wojny między Polską a 
Litwą nie byłoby właściwie niczem szcze 
gólnem. Taki sam stan jest między Anglią 
i Rosią. Daleko więcei nieprzyjemne jest 
polsko-francuskie żądanie o nawiązaniu 


normalnych stosunków sąsiedzkich pod 
względem komunikacji, kolei, telesratów 
i telefonów. 


PRZYGNĘBIENIE W KOWNIE. 
Berlin, 9 grudnia. 

` Vossisthe Zeitung“ donosi z Kowna, 
że na Litwie panuje obecnie nastrój przy 
gnębienia. Litewskie koła polityczne oba 
wiają się kapitulacii Waldemarasa i tego, 
że podróż marszałka Piłsudskiego do Ge- 
newy jest zapowiedzią pomyślnej decyzii 
dla Polski. 

Organ urzędowy „Lietuwa* atakuje 
Galwanauskasa i wszystkie poprzednie 
rządy litewskie. oświadczając, że to z ich 
winy Litwa znalazła się obecnie w sytua- 
cji niepomyślnej. 


Polska jest tarczą Europy przed bolszewizmem. 
P. Burcew przyznaje to bez. ogródek, 
ale sprawę granie z przyszłą Rosją chciałby zdecydować plebiscytem. 


Telegr. własny „Kur. Łódz.” 
Warszawa, 9 zrudnia. 

Znamy działacz przeciwsowiecki, b. redaktor 
£lośnego w swoim czasie pisma „Byłoje”, p. Wto- 
dzimierz Burcew, po przyjeździe na kitkudniowy 
pobyt do Warszawy, dla zobaczenia się ze swol- 
mi przyjaciółmi, którzy prowadzą” dziennik „Za 
swobodu”, przyjął wczoraj w południe przedsta- 
wicieli prasy stołecznej, z którymi podzielił się 
„swoimi poglądami na sytuację wewnętrzną I za- 
graniczną Sowietów. 

A oto zasadnicze myśli wynttrzeń p. Burcewa: 

„Kiedy po raz pierwszy jechałem do Warsza- 
wy. bolszewicy zbliża się pod mury stolicy, 
Wówczas: to w przejeźdźie przez Niemcy przeko- 
natem. się, że cały naród niemiecki bez różnicy 
pogladów politycznych, radby widzieć Polskę 
zzniecłoną przez bolszewików. Znany zaś polityk. 
b poseł Rzeszy niemieckiej w Stanach Zjednoczo 
mych Ameryki pón, bar. Matzałm, oświadczy! 


wyraźnie, ił wszyscy Niemcy bez wyjątku pra- 
zna zwyciężenia Polski przez bolszewików i ra- 
dują się nadzieją ich zwycięstwa, gdyż oto po- 
służy im za środek do obalenia traktatu wersal- 

Tymczasem dla p. Burcewa niehezpieczeństwo 
grożące ze strony bolszewików, było niebezpie- 
czeństwem ożólnoświatowem. Polska bowłem 
stanowiła jedyną zaporę, tamującą swobodne roz- 
lanle się bolszewizmu na całą zachodnią Europę. 
Obecnie niebezpieczeństwo przedarcia się bols: 
wizmt na zachód mie ustało. Bolszewicy bowiem 
Są niejako „komiem trojańskim" 1 pod jego RO- 
stacią wciskają się wszędzie, To też popełniają 
groby błąd ci wszyscy, którzy. utrzyrmiia, 5ż bol- 
szewłzm nie jest groźny dla tego, czy innego na- 
rodu. Bołszewizm bowłem nie wstaje nigdzie w 
swel kreciej robocie. 

Pomimo to, p. Burcew nie traci nadziej, że na- 
ród rosyjski zrzne! kiedyś z siebie farzmo bołsze- 


wickie (oczywiście bliższego terminu okreSlić nie- 
podobna). Wówczas zaś weźmie ster spraw rosy! 
skich w swe ręce rząd demokratyczny. Wiara tą 
żyje „Nacjonalny komitet w Paryżu oraz cała 
emigracja rosyjska, dla której przyjazne stosunki 
z Polakami są bandzo cenne. Demokracja rosyjska 
utrzymywała zawsze w przeszłości dobre stosrnki 
z demokracja polską, stąd też wynika, że jeśli w 
przyszłości Polska 1 Rosja będą żyć w przyłaźm, 
Polska nie będzie mieć większego od Rosji przyła 
giela ma świecie, skoro o odrodzeniu idei monar- 
ohistycznej w przyszłej Rosji mowy być nie może. 

W dyskusji nad przemówieniem p. Burcewa, 
wyłoniło się pytanie, jak przyłmie owa przyszła 
demokratyczna Rosja nowe mranice z sąsiadami 
zachodnimi oraz. państwa, powstałe po wojnie na 
terytorium h. imperium rosyjskiego, Zdamiem p. 
Burcewa sprawy powyższe winny być poddane 
pleblscytowi, czy też referendum ltdowemu o-< 
wych tergtorjó w=. 


Pod znakiem zgody i jedności. É 


Akcja stworzenia wielkiego bloku- katolicko - narodowego 
na zasadach oredzia episkopatu polskiego. 


` (Tel. własny „Kuriera Łódzkiego”.) 
Warszawa, 9 grudnia. 

Prezydłum stronnictwa Chrz, Demokracji wy- 
stosowało plsmo do Związku Ludowo-Narodowe- 
go, Stronnictwa Chrz,Narodowego, ugrupowań 
zachowawczych, P, L. Plast I NPR-prawlcy z 
propozycją odbycia wspólnej konferencji, celem n- 
stalenia podstaw | zasad, na których byłby ntwo- 
rzony wiełki blok katolicko-narodowy, zgodnie z 
hasłami, wskazanemi w odezwie Episkopatu kato 
lcklego. 


NIEPOWODZENIA P. GRUENBAUMA, 
Wczoraj toczyły się we Lwowie narady sioni- 
stów w sprawie stanowiska sjonistów małonol- 
skich wobec bloku mniejszości narodowej. W ob: 
radach wziął udział pos, Gruenbaum, który starał 
się pozyskać sionistów małopolskich dla tego blo- 
ha. Większość zehranych poplera stanowisko pos. 
Reicha, przeciwnika bloku mniejszości narodo- 
wych. 


PRZYGRYWKI PRZEDWYBORCZE. 
Lwów, 9 grudnia. 
„Wyzwolenie zgłosiło 8 b. m. akces swój do 
wykonawczego komitetu wyborczego porozumie 
nia do którego weszły już uprzednio: Partia Pracy 
Zwiazek Naprawy Rzplitej i Wotyńskie Zrzesze- 
nie Demokratyczne. 


KINO Dom Ludow, 


uł, Przejazd 34. 
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KTO BĘDZIE GŁÓWNYM KOMISA- 
RZEM WYBORCZYM? , 
Warszawa, 9 znudnia. 

Nazwiska kandydatów na stanowisko Głów- 
nego Komisarza Wyborczego, zaproponowane 
przez Prezesa Sadu Najwyższego trzymane są w 
ścisłej tajemnicy, Decyzja zapadnie w dniu dzisiej 
szym, 


Niektóre ugrupowania polityczne dokonały jit 
wyboru swych przedstawicieli do Głównej Komi- 
sii Wyborczej. „Wyzwolenie* deleguje b. posła 
Baglńskiego, Koło żydowskie — Hartglasa. 

W poniedziałek przybywa do Warszawy Pre: 
zydent Rzeczypospolitej celem powołania Główne 
go Komisarza Wyborczego, 

10: 


Lm kulis życia „złotej młoddieży” w stolicy. 


Młodociany arystokrata w szponach aferzysty. 
Sensacyjne aresztowania w Warszawie. 


Tel. włashy „Kurjera Łódzkiego”. 
Warszawa, 9 grudnia. 


Wczoraj przechodnie przy m. Jasnej w War- 
szawie byli świadkami osobliwego wypadku. Oto 
© godz, 7-ej nad ranem ze znanego kabaretu noc- 
nego „Nitonche”* wychodziło rozbawione towa- 
rzystwo eleganckich panów w towarzystwie kilku 
młodych kobiet. W chwili, gdy cale towarzystwo 
chciało wstądać do dorożek  automobilowych, 
przystąpiło kilku wywiadowców policyjnych, do- 
magając się od dwóch wyfraczonych panów legi- 
tymacyj. 

— Jestem Jatosław hr. Potocki — odezwał się 
jeden z młodych panów, pokazwjąc<legitymację. 

— Jestem baron Edmund Hah 

— Wiemy o tem — odiparł przodownik policji, 
panowie będą łaskawi pofatygować się do urzędu 
śledczego. 

Wiadomość o aresztowaniu hr. Jarosława Po- 
tockicz, 21-letniego syna b. adiutanta p. marszałka 
Piłsudskiego, wywołała ogromne wrażenie. 

Oto, tlo sprawy. 

Przed niedawnym czasem zjechał do Warsza- 
wy przystojny młody człowiek, obywatel ľotew- 
ski o arystokratycznem nazwisku barona Edmun- 
da Hana. Po wynajęciu luksusowego mieszkania, 
nawiązał szerokie stosunki w sierach finansowych 
ych i po tygodniu już zaliczał do swo- 
ich przyjaciół szereg wtytułowanych ludzi. 
mieszkaniu barona Hahna, przy ul. Szopena 8, 
bywały osoby z towarzystwa, między itinymi sze- 
reg wybitnych artystów i artystek, 

W mieszkaniu tem bar, Hahn założył „klub 


finansowy”, do którego ściągnął między innymi 
21-letniego hr. Jarosława Potockiego, właściciela 
dóbr pod Baranowiczami, syna b. adjutanta mat- 
szałka Piłsudskiego. 

P. Hahn upatrzył sobie-hr. Potockiego na ofiarę 
swych oszukańczych pomysłów. Obiecując poży- 
czki zagraniczne I przeprowadzenie niebywale ko 
rzystnych'tranzakcyj wyłudzał od niedoświadczo- 
nego arystokraty pieniądze. Qdy zabrakło go- 
tówki, Haim, zaczął nieorjentującego się zupełnie 
hr. Potockiego używać do oszukańczych aler, wy- 
zyskując w oszikaficzy sposób łatwowierność mło 
dego człowieka, 

Między tnnemi Hahn zmusił hr. J. Potockiego 
do sprzedaży niejakiemu Ney Krugowi Mordu- 
chowi wielkich lasów pod Baranowiczami za śmie 
szną sumę. Pieniądze z tej tranzakcji, która zo- 
stała zawarta w hotelu Europejskim, zabrał Hahn. 
Na tranzakcji tej hr. Potocki stracił około 90 ty- 
sięcy dolarów. 

Ostatnio Halin doprowadził do tego, że lokal, 
w którym odbywały się posiedzenia „klubu finan- 
sowego" nabył hr. Potocki i w mieszkaniu tem za- 
częto zawierać również umowy z różnemi przed- 
siębiorstwami oraz instytucjami woiskowemi o do 
stawy dla wojska. 

Jedną z grubszych afer była tranzak: ja z pe- 
fabryką konserw, na której Hahn zarobił 40 
zlotych, Wysokość sumy, na jaką został 
ent NE M. S. Wojsk. 


urodził się na Łotwie i ma lat 28. 
W czasie śledztwa wyszły na jaw niezmiernie 


Poso Atoris rady Ñ 


Polskiego. - 
P. Devey. po raz pie 
uczestniczył w naradi 
Polska Agencja Telegraiiczy gi 
Warszawa, 9 gp 
Na posiedzeniu rady Bank 
dn. 9 b. m. po wysłuchaniu 
sprawozdań dyrekcji oraz 3. 
twierdzono przedstawiony p 
cje budżet wydatków na rok T94kz 
zujący w wydatkach osobowy | 
iony złotych wobec 201 pół milia 
ku bieżącym, zaś w wydatkacji 
wych 3 i pół miljona wobec 2 
Obniżono o 1 proc. stawki dy 
dla weksli zagranicznych w załę 
stopy dyskontowej danego kr 
Dopuszczono do zastawu na 
papiery 4 proc, konwersyjne zły 
sty zastawne Poznańskiego % 
Kredytowego. 8 proc. pożyczkęgji 
znania w 1926r. w złotych w gl 
proc i 10 proc. listy zastawne typ 
twa kredytowego m. Radomia, 
Ustalono stawki za przechi 
pierów wobec wprowadzenia 
działu depozytów z administracji 
W celu uwidocznienia stopnio 
konania planu stabilizacyjnego 
względnienia zmian dokonanych 
cie Banku, ustalono nowy uktadi 
dekadowych. R 
W zebraniu rady brał wdzi 
pierwszy nowy członek rady p 
którego p. prezes Banku pov 
miu władz Banku. 


KRYTYCZNA SYTUACJA W 

KIM PRZEMYŚLE ŻELAZ 

Telezram własny „Kurjers Łódzki 

Berlin, 9 

W niemieckim przemyśle żelaznym 
pito dotąd odprężenie, przeciwnie I 

że konfiikt doprowadzi do zmniejszeni 

tu żelaza niemieckiego I całej 

nle znaldzie sposobu załagodzenia. 
wydelegował z ministerjum pracy 
który ma pośredniczyć w sporzę. 


MA WIDNOKRĘGO POLITYCZNY 


POWRÓT PREZYDENTA. RZI 

P, Prezydent Rzeczypospolkej, 
kilku dniami wyjechał dla odpoczy 
powrócić ma do Aier (a 
działek. 


RADA MINISTRÓW. 


dzenię Rady Ministrów. Porządek il 
chwili nie został osa ustalony, 


MARSZAŁEK RATAJ. 
Marszałek seimu, p. Rataj, który wyi 
spraw partyśno-wyborczych do Lwa 
stamtąd wczoraj wieczorem. P. Rataj 
we Lwowie szereg narad w związku! 
dzącemi wyborami. Pobyt jego we 
trzy dni. 


Z DYPLOMACJI. 
-~ Były poset polski w Finlandji, p. MB 
mianowany postem w Belgii, obejmie ui 
po Nowym Roku. 


Co słychać na świe 


— Wiedeń. — Obrót towarowy mie 
a Polską w roku ubiegłym przedsta 
dlug statystyki austriackiej: Przywóz. zi 
Austrji 254,2 milionów szylingów (1925 
mili. szyl,), wywóz z Austrii do 
nów szyl. (1925 r. — 164,4 milf, szy. 
— Berlin. — W pobliżu staci w 
leziono na torze zmiażdżone przez 
20-letniego mężczyzny i i8-letaiej kovia 
two wykazało, iż była ło para koch 
popełniła samobójstwo. 
— Kowno. — Zaprzeczają ta 
deł niemieckich, jakoby mieszkanie W: 
zostalo okradzione orżź jakoby'w zwią 
dokonano szeregu aresztowań. 


ciekawe szczezóły z dawniejszej działal 
Hahna. W czasie wielkiej wojny służył 
sku niemieckiem, później brał 
baronów łotewskich. którym prze: 
mont. Był wreszcie jakiś czas w armii 
W Polsce zamieszkał w Wilnie. 
wadził kilka afer, które zostały ujawnioń 
miał sprawę w Sądzie Okręgowym, a 
w Sądzie Apelacyjnym w Wilnie, S 
daam * 


Łódź, 9 grudnia. 
doktryna bolszewicka, zam- 
jmtrój życia w Rosji za kratami 
j | politycznej niewoli, postano- 
ĝi ducha, I myśl. Szemat miał 
fadcą oraz panem. Zdawało się 
tym tyranom uda się zreallzo- 
.  Przystąpili do ich reall- 
lefistwem a bezwzględnością 
Wszystkich przeciwników 
no lub zmuszono do ucieczki. 
całe klasy społeczne. 
aty zapanować wielkie mti- 
, nleskofńiczona noc mroków 


i komisaro - dzierżawie przeli- 
W łonie samego bolszewizmu 
ystallzował się rozłam, który 

eobraził się w ostrą walkę 
zdecydowane  przeclwiefi- 
ów I myśll. Szemat, utwo- 
u, rozpadł się z trzaskiem. 

ile samego komunizmu istrile- 
kilka obozów, które niewatpil- 
ną wreszcie sul generis partje 
'ezentujące odmienne Inte- 


3 norria Trockiego jest bar- 
Stalin grozi najdalej idące- 
. Opozycja również wystę- 
miczną akcją. 
ostatnich konferencyj 1 zfaz- 
órych cały szereg leaderów 
mistycznej wystąpił z wyłaś- 
nacji w łonie stronnictwa ko- 
o, wychodzi na ław masa 
ciekawych z punktu widzenia 
dsunków w Rosji ostrych mo- 
walce stalinowców z trocki- 


£mią doniesienia, szczególnie 
wych rzeczy powiedział na 
toczącej się łonie partji ko- 
walki wybitny przedstawł- 
Stalina, E. Jarosławskij. Mie- 
stwierdził on. że opozycioni= 
i w fabrykach leningradz- 
llamacje, zawierajace następu- 
s „Precz z lednostronną prasą 
i Precz z „Lenineradzką Praw 
in i jego zwolennicy kneblują 
I usta manifestem, który w 
tej iest nie do urzeczywistnie 
mić opinie robotników rozma- 
leami*, W Taszkiencie znale- 
bimację treści nastepujacej: 
M nam 7-godzinnego dnla robo- 
żyła przywódcy rewolucji 
rowiew". 
Wirzymaliśmy te informacje, 
Milej Jarosławskii, — wezwa- 
Włocznie Trockiego 1 Zino- 
janiechania podobnej agita- 
bacząc na wszelkie ze 


Beaumarchais, 

fdziału politycznego francu- 

E zagt został miano- 
w Rzymie na miejsce p, 
né Besnards. 


KU ŁODZKI*. — Sobota, 10 grudnia 1927 rokn. 


WALKA O ŁUPY. 


strony naszej ostrzeżenia, obaj opozycjo- 
niści kontynuowali swą działalność anty- 
partyjną". 

Z przemówienia Jarosławskiego wyni 
ka między innemi, że zmarły w tych 
dniach wybitny działacz komunistyczny, 
Jotie, był czynnym członkiem grupy opo 
zycyjneł i zajmował stanowisko szefa 
„Opozycyinego Czerwonego Krzyża”. Za 
danie organizacii tei polega na niesieniu 
pomocy opozycjonistom poszkodowanym 
pa skutek represalii, stosowanych wobec 
nich przez zarząd partii. 

Wśród rzeczy Joffe'go znaleziono sta- 
tut organizacji tei. Jarosławski wyjaśnia, 
iż Joffe uważał zawsze, że „racie miał nie 
Lenin, lecz Trocki”. Inny znów wybitny 
działacz opozycyjny, Biełoborodow, pro 


wadził, jak obecnie wychodzi na iaw, — 
z powodzeniem agitacie wśród czerwono 
gwardzistów, którym starał się wytłuma 
czyć, że „służą obcej klasie”. 

Równocześnie z propagandą opozycja 
prowadzi akcje w kierunku zorzanizowa 
nia drugiej partii, która mieć bedzie swą 
własna nazwę. Partia Stalina, jak włado- 
mo, nazywa się oficjalnie „Ozólnozwiaz- 
kowa partją komunistyczną”, partia Troc 
kiego ma się nazywać „Leninowską par- 
tja komunistyczna”. 

Jarosławskij oświadczył w dalszym 
ciagu na temat toczącej sie w łonie partjł 
walki, że „rozbicie opozycił powinno być 
zupełne”. Ani jedna jaczejka trockistow= 
ska, ani jedna organizacja opozycyjna nie 
powinna pozostać nienaruszona”. 


ŚWITY POLITYCZNE. 


TRAGEDJA EUROPY. 


Konferencja rozbrojeniowa obraduje w 
Genewie w atmosferze niezbyt pogodnej. 
Kryzys litewski, rumuński, belgiiski, trak- 
tat włosko - albański, przeciwstawiony 
ugodzie francusko - jugosłowiańskiej, u- 
dział Sowietów w pracy Ligi Narodów 
poprzez drzwi Berlina, nadto świeży kon- 
flikt grecko - turecki, nieuregulowana 
sprawa Tangieru — oto aż zbyt dużo po- 
wodów, aby zanlepokolć wszystkie po- 
sterunki europejskie, ukryte w cieniu oli- 
wnych drzew Locarna. 

Nigdy zresztą dzieło Locarna nie u- 
kazało silniej swego pożytku. niż obecnie 
wobec takiego nagromadzenia niepokoją- 
cych faktów. Brland i Chamberlain, bn- 
dując pokój, spełniają naijdonioślejszą pra- 
cę w ratowaniu starego kontynentu. En- 
ropa osłabiona i zmęczona przez straszli- 
wy kataklizm lat 1914 — 1918 nie wy- 
trzymałaby ponownie podobnego wstrzą- 
sn. Wobec Stanów Zjednoczonych Am. 
Półn.. nieustannie wzmagających swoje 
siły, Europa podzielona i rozbita, straci- 
łaby resztki swego znaczenia, a centrum 
żywotności naszej planety mrzeniosłoby 
się na drugą stronę Atlantyku. Zbawie- 
nie Europy może być osiągniete jedynie 
przez lojalne trzymanie się polityki, za- 
inaugurowanej w Locarno I w Genewie, 
pomiędzy najwiekszemi demokracjami na 
szego kontynentu. 

Wszelako twórcy polityki locarneń- 
skiej nie łudzili się nigdy co do siły ich 
przedsięwzięcia. Żeby było silne, trzeba 
aby trwało, ażeby trwało, trzeba, żeby 
żyło. Niestety, jest nieustannie zagrożo- 
ne przez prady nacionalistyczne, które 
wojna w takim stopniu rozbudziła. 

Nad Europą panuje tragiczńe przeci- 
wieństwo. Podczas, gdy rozwói i szyb- 
kość nauk, rozwój przemysłu i finansów 
prowadzi ludzkość na drogi polityki mię- 
dzykontynentalnej, nacionalizmy europej- 
skie, podniecone przez szał woiny ostat- 
niej, nie ustają w swych wrogich wza- 
jemnych ambicjach, które nieustannie za- 
grażają powszechnemu pokojowi. 

Zagadnienie polega na tem. czy pier- 
wsze fundamenty pokoju międzyńarodo= 
wego oprą się prądom nacjonalizmu? Co 
zwycięży między Europejczykami? Ro- 
zum czy namiętność ? 

„ Jakie rozwiązanie tego zagadnienia 
dać może konferencja rozbrojeniowa? 

„ Nowy czynnik komplikuje sprawę. U- 
dział delegacji sowieckiej jest wydarze- 
niem niezwykłem. Przypadł na okres 
konfliktu polsko - litewskiego, w którym 
inspiracje sowieckie są wiadome. Przy- 
padł również na okres trudności rumuń- 
sko - węgierskich i włosko - juzosłowiań- 
skich, które nie ułatwiają sprawy równo- 
wagi Europy środkowej, 

Czy chodzi o państwa bałtyckie, czy 
o państwa Małej Ententy, trzeba będzie 
więc dużo cierpliwości i dużo rozwagi, 
by w dzisiejszej atmosferze etropeiskiei 
nie dopuścić do „bałkanizacji* stosunków, 
podobnej do tej, jaka poprzedziła wybuch 
1914-go roku. 

Kiedy teraz w podobnej atmosferze, 
Rosja chce zbliżyć się do Europv, to co 


się rozegra, nie jest tylko trylogją akade- 
micką pod nazwą „arbitraż — bezpie- 
czeństwo — rozbrojenie*, jest to trage- 
dja rzeczywista Europy, ta od której za- 


Bolszewicy nie chcą sle pozodzić z tem 
iż mogą być różnice pogladów, iż może 
istnieć wolność myśli. Stalinowcy groża 
też najostrzejszemi represiami. Lecz i 
broń teroru jest już zbyt stępiona. 

Narazie walka w Rosii — to spór 
dwóch zbirów o łupy, jakie zrabowano 
na swej ofierze. Stalinowcy chca rozrza- 
dzić się niemi inaczej, trockiści pragną 
resztkami szafować też Inaczei. Trudno 
przewidzieć, kto zwycięży w tei walce 9 
łupy. Ale jest faktem, iż mur wiezienny. 
za którym jęczy w kałdanach Rosja, peka 
i kruszy się coraz silniej. Tego procesu 
już nic nie powstrzyma, ani gromy Stali- 
na, ani zbiry z G. P. U, 

Cz. G. 


leżeć będą jej losy ostateczne: stany zje- 
dnoczone albo rozstrój. 
Henry Beranger 
Senator francuski. 


O czem piszą inni? 


PRZEGLĄD PRASY. 


WSKAZANĄ JEST TRZEŹWA OCENA 
GENEWY. 


„Gaz. Warsz, Por.": 

W każdym jednak 1azie niemiecko-sowiecka 
protekcja Litwy została chwilowo nieco zaszacho+ 
wana. W tych warunkach nie powinnibyśmy 
wrócić ż Gónewy z zupełnie próżnemi rękoma. 
Ale nle można również przesądzać czy ewentual- 
na korzyść będzie naprawdę dostateczna. P. Wal- 
demaras jest wprawdzie odosobniony i traktowany 
lekceważąco, nie trzeba jednak zapominać, że 
brak jawnego poparcia ze strony Niemiec 
Moskwy, a możliwość czynnego i realnego nn- 
cisku na Litwę, to dwie różne rzeczy, Słynny 
vpór litewski, pod wplywem biernego tylko od- 
osobienia, może osłabnąć w stopniu niewystar- 
czałącym. Już słychać o przystosowanej doń 
„łormule kompromisu”, która „stan wojny“ usu- 
wa w sposób niemal wyłącznie formalny. Zmiana 
rzeczywista miałaby polegać tylko na wprowadze 
fiu komunikacji pocztowce-telegraficznej, któraby 
umożliwiła spław drzewa na Niemnie; wzafnian 
2a Kowno domaga się jakoby jakiejś komisji nad- 
zorczej z ramienia Ligi. Ta komisja miałaby 
stale „czuwać nad  bezpiecz granicy 
iitewsko-polskiej. Dotąd. jak wiadomo, takie ko- 
misie bywały delegowane przez Ligę lub mocar- 
stwa tylko od wypadku do wypadku. Niemcy, na. 
wiasem mówiąc, nio chcą się zgodzić na komisję 
stała, któraby czuwała nad rozbrojeniem Nad- 
reni. Pomiędzy Polską a Litwą taka komisia 
oznaczałaby pewnego rodzaju votum nieufności 
dla obn, stron, stwierdzałące przez samo, swoje 
istnienie, stan zagrożonego bezpieczeństwa: 
Utrwalałaby zatem w zmienionej formie dzisiej- 
szy „stan wojenny*. 

Polsce potrzeba nietylko spławu drzewa na 
Niemnie oraz wyrzeczenia się przez Litwę terminu 
„stan wojenny”. lecz potrzeba rzeczywiste) nor- 
malizacji sąsiedzkiego współżycia, Potrzeba peł. 
nego otwarcia granicy dla komunikacji osobowej 
1 towarowej, potrzeba wzajemnej służby dyplonta+ 
tycznej i konsularnei craz handlowego modus 
vivendi, jeśli jnż nie natychmiast traktatu handlo- 
wego. 


„Nasz Przegląd“; 

Abstrahując od „nastrojowych komentarzy, 
przeważnie bałamucących opinię publiczną, po- 
przestaniemy na stwierdzeniu szeregu faktów na 
tury prawiio-międzynarodowej, Charakteryzują- 
cych najdobitniej wytworzoną w Genewie sytt- 
acię. 

Z przebiegu dyskusii Zaleski- Wałdemaras wy 
nika niezbicie, że stanowisko zajęte przez nas jak 

jeż przez „Robotnika“, a po pewnym czasie 

ez prof. Strońskiego w sprawie tak zwany! 
presyj', było słuszne, Dowodziliśmy bowiem, 
że represje stosowane względem własnych obywa 


teli. utrudniają niepotrzebnie 
Genewie, 

Djałektyczne sztuczki prof, Waldemarasa po 
legaly właśnie na tem. że wykorzystał on retorsje 
iko dowód pogwałcenia przez Polskę nietylko 
układu mniejszościowego, ale nawet konkordatu, 
nrzerzucając w ten sposób wygraną już sprawę 
mniejszości polskie! na ie na teren ogólno: 
relitycznego zatargu między Polską a Litwą. 

Proceduralnie osiąznięty został niepożądany 
elekt, gdyż Rada Ligi wyłonić must „komitet 
trzech“, który rozpatrywać będzie obie kwestie 
irniejszościowe — zarówno sytuacię Pelaków nu 
Litwie jak i położenie Litwinów w Polsce. 


pozycję Polski w 


DROGI ROSJI. 

„Warszawianka“: 

Dla opozycyj nastają ciężkie dni. Ci, którzy 
tak niedawno trzęśli Rosją i grozili światn, obecnie 
w najpospolitszy spcsób zostali wyrzuceni z 
Kremla i stali się bezdomnymi tułaczami bez 
środków do życia. Jaką miarką mierzyli, taką im 
oddano. A jeśli w dalszym ciągu spiskować nie 
przestaną, spotka ich los białozwardzistów, mien 
szewików, eserów oraz pomniejszych działaczy 
onozycyjnych, czyli że tez zachowania jakiejkol- 
wiek etykiety powsdrują do kraju Turuchańskiego. 
do Narymu. a może i na W; Sołowieckie. 

Wielki hałas dokoła nazwisk Trockiego, Zi 
uowiewa 1 ich satelitów już ma się ku końcowi. 
Góra opozycyjna jęcząc zrodziła mysz. 

A tłumy robotnicze, które miały stanąć w obro 
nie swych przewódców, tłumy te milczą. Gorzej 
nawet bo naprzykład w Jekaterynburgu doszło dn 
poturbowania Biełoberodowa, zasłużonego caro: 
bólcy. 

Wogóle na tłumy liczyć nie można, a zwłaszcza 
w Rosji. Mylit się car Mikołaj II, który sądził, 2 

ieta Ruś murem stanie w razie  niebezi 
zeństwa grożącego jej monarsze. Mylili się r 
sviscy postępowcy i liberali, którzy sadzi, że 
marcowa, t. zw. bezkrwawa, rewolucja doprowa 
dzi Rosię do rozkwitu i szczęśliwości. Mylil się 
p. Kiereński, gdy mniemał, że za mm stoją miliony 
i że jest wyrazicielem ich woli Myliła się kon- 
stytuanta rosyjska, złożcna w olbrzymiej więk 

ści z eserów, sądząc, że ma za sobą całe wło: 

aństwo Rosji. Mylili się pp. Denikin, Kołczak i 
Wrangel, twierdząc, pragnie powrotu 
dawnych sposobów rzą Omylili się wresz. 
«ie i pp. Trockij z Zinowjewem. 


Pamiętajcie o inwalidach 
wojennych! 


DZIŚ: NMP Loretańskie|. 
JUTRO: Damazego W.P 
—— 
Wschód słońca 7 32. 
Zachód słońca 13.25, 
Wschód księż. 17,35, 
Zachód księż, 08,36, 
Długość dni 0,8.20, 
Ubyłe dnia 8,39, 


Grudzień 
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NABOŻEŃSTWA W JĘZYKU POLSKIM 
W KOŚCIOŁACH EWANGELICKICH. 


W niedzielę, dnia 11 b. m., odprawią 
YA stwa w polskim języku w koście- 
e św Li 
w kościele Św. Trójcy x w tymże c 
pastor Kotula, 


Wizyta nowego komisarza rzą- 
du w Magistracie m. Lodzi. 


Wczoraj o godzinie 12 w południe no- 
womianowany komisarz rządu na m. 
Łódz p. Strzemiński przybył do Magistra- 
tu w cełu złożenia oficjalnej wizyty pre- 
zydentowi miasta p. Ziemięckiemu. P. ko 
misarz rządu przybył w czasie posiedze- 
nia Magistratu, wobec czego p. prezydent 
Ziemięcki przerwał na pewien czas obra- 
dy i udał się do swego gabinetu. gdzie od- 
był z p. Strzemińskim 15-minutową kon- 
ferencję. (p) 


KTO BEDZIE KONSULEM FRANCU- 
SKIM W ŁODZI? 


Obecnie czynności konsula Republiki 
Francuskiej po śmierci ś. p. Alberta Mar- 
syʻego pełni chwilowo, dotychczasowy 
sekretarz Konsulatu p. Żarnowski. 

W naibliższych dniach Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych Rządu Francuskie 
go zamianuię nowego konsula. który zo- 
stanie upatrzony z pośród poważniej- 


szych osób tutejszej kolonii francuskiej. 


POLICJA MUSI SALUTOWAĆ WETE- 
RANÓW. 


Policia otrzymała rozkaz polecający 
wszystkim szeregowym i oficerom odda- 
wać honory weteranom umundurowa- 
nym 1831, 1848 1 1863 roku. 


„KURIER ŁÓDZKI”. — Sobota. 10 rud 


1927 rokn. 


Rada Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego 


w uznaniu dła polityki gospodarczej rządu. 


Usunięcie kryzysu parlamentarnego gwarancją rozwoju 
społeczno-gospodarczego. 


Dnia 3 i 4 b. m. obradował w Warsza- 
wie zjazd delegatów. naczelnej rady zrzi 
szeń kupiectwa polskiego. Ośrodek zain- 
teresowania długiego porządku obrad sta 
nowiło ustosunkowanie się kupiectwa pol 
skiego do zbliżających się wyborów. 
Zjazd powziął w tej mierze następującą 
rezolucję: 

„W obliczu zbliżających się wyborów 
do ciał ustawodawczych mogących ode- 
grać doniosłą rolę w życiu Polski, naczel- 
na rada zrzeszeń kupiectwa polskiego 
stwierdza, co następuje: 3 

Nieprzerwanie przez naczelną rade 
broniona teza, iż w dobie obecnej naczel- 
nem zadaniem społeczeństwa polskiego 
musi być wydźwienięcie państwa na dro- 
zę pelnego rozwoju gospodarczego — wit 
na być także i w obliczu nowych wybo- 


* rów zasadniczą wytyczną wszelkich po- 


czynań. iązanych z akcją wyborczą. 
Oceniając dotychczasowe posunięcia 
polityki gospodarczej rządu, jako niewąt- 


pliwie dla państwa korzystne, naczelna 
rada wyraża przekonanie, iż pełnię roz- 
woju społecznego i gospodarczego pań- 
stwo może osiągnąć jedynie przez usunię 
cie przeżywanego kryzysu parlamentar- 
nego, drogą odpowiedniej zmiany konsty- 
tucji. Zmiana ta winna w kierunku roz 
szerzenia uprawnień głowy państwa, usta 
wowego wzmocnienia władzy rządu, z 
wnania praw senatu z prawami sejmu 1 za 
pewnienia w senacie przeważającego, bez 
pośredniego udziału grup zawodowych. 
Naczelna rada wyraża przekonanie. 
że sprawa zmiany konstytucji we wskaza 
nym kierunku winna być głównem, pra- 
wie że jedynem zadaniem przyszłego sej- 
mu, warunkując zapewnienie należytej ró 
witowagi władz w państwie i dając trwa- 
łą podstawę dla przebudowy ustroju. Dą- 
żenia w tym kierunku stać się muszą przy 
nadchodzących wyborach podstawą zje- 
LGD jaknajszerszych warstw naro- 


Skład delegacyj miejskich 


komitetów oraz komisyj specjalnych. 


Na posiedzeniu w dniu 1 b. m. Rada 
Miejska na czas bieżącej kadencii samo- 
rządowej postanowiła powołać; 

1. Delegacje Wydziału Opieki Społe- 
czneł w następuiącym składzie: radni: 
Bagieński Czesław, Berman Chil Icek, 
Cyrański Adam. dr. Evchnerowa Rejzla. 
Frinker Leon. Golański Jan, Grodzicka 
Klementyna. Lesi: Jan. Scheibler Hen 
ryk, Strzelczykowski Stefan; obywatele: 
Filipkowski Stefan. Geppert Ignacy, Ka- 
san, Kubala Roman, Rumkowski. J. Spik 
kerman, Zytkowska. 

2. Delegacie Wydziału Finansowo-Roz 
pay LIE radni: Grohman Alfred 
dr. Groszkowski Wiktor, Kałwaitis An- 
drzej, Milman Szmul. Nowakowski Sta- 
nistaw, Pawlak Franciszek. Richter Jan, 
Szpiro -Boruch, Schott Maksvmiljan; o- 
Þywatele: Faterson Izydor, Hochman T: 
zaak, Michalski Edward. Kapłan Abram 
Malo Rosenberg, Waszkiewicz Franci- 
szek. 

5. Deleracie Wydziału Oświaty I Kil- 


RETE PRIZE CZESZE PEREZ ARYTON TYOP ETZ LYN ROOTA 


TEATR KAMERALNY. 
. 


„Fura słomy“ 


komedja w 3-ch aktach Zygmunta Ka- 
weckiego. 


Kawecki posiada talent zupełnie ory- 
ginalny. Cechą jego jest — przedewszyst 
kiem humor i to humor niewymuszony, 
ale taki sobie szczery udziela się wszy 
stkim, którzy patrzą na jego komedje. Ale 

i niefrasobliwości nie są komedie 
go zupełnie banalne, o treści, 
pozbawionej głębszej myś I owszem. 
Kawecki umie patrzeć na życie; i nietyl- 
ko patrzeć, ale i widzieć cały szereg ujem 
nych jego stron, czy objawów. Nie przy- 
biera jednak miny surowego moralizatora, 
nie prawi kazań, nie roni łez nad zgorsze- 
niem, czy śmiesznościami — pozwala žy- 
ciu płynać swoim torem sam zaś ob- 
serwuje je tylko i... śmieje się. Ma zaś 
śmiech jego tę jeszcze dobrą stronę, że 
nie zaprawiany jest żółcią, nie jest śmie- 
chem „przez łzy on istotnie 
praw dziwym. 
i ludzie są dla autora jakby jakien 
trum, na deskach którego gra się usta- 
wicznie jakaś farsa. „Niechże się" — mo- 
że sobie Kawecki myśli i 
„inni za łby wodzą, a 
„ Wraz z nim dziwią si Pamię- 
kowianie i hwowianie dobrze Ka- 
Szkołę" — pamiętają jak mie- 
i szkolny aü- 


inne ko- 
„Fura slo- 


że ona copraw! da iść w porów- 
, oznacza nawet p 
spadek twórczości autora: nie i 
dnak cechuje ją ów humor i wesołość. 
Ma być „Fura słomy“ satyrą na po- 


wojenne stosunki rodzinne, na owo roz- 
luźnienie obyczajów, które pociągnęło za 
sobą skłonność do rozwodów, a tem sa- 
mem wprowadziło pewien ferment, zgoła 
niepożądany, w życie domowe. 

Myśl sama przez się piękna, o podłożu 
moralnem. Inna rzecz, że autorowi twy- 
puklić ją należycie niezupełnie się udało. 
Natomiast udało mu się stworzyć pełen 
komicznych sytuacyj obrazek sceniczny. 
bawiący doskonale i rozpraszający smę- 
tek z czoła najbardziej nawet smutnych. 

Trzeba nadto przyznać, że Kawecki 
zna scenę dobrze i umie się do wymagań 
jej dostosować. To też pod względem u- 
kładu scenicznego, struktury wewnętrz- 
nej, „Fura słomy” zbudowaną jest dosko- 
nale. Może najmniej udany jest akt I-szy, 


"zanadto trącący kabaretem zwłaszcza w 


samym jego początku, zato akty następne 
są technicznie świetne. Sztuka wymaga 
oczywiście szybkiego tempa, a grę arty- 
stów cechować musi duży temperament. 
Jest to już zadanie reżyserji. 

P. Bonecki z roli reżysera wywiązał 
się bez zarzutu. Komedia była grana „pre 
stissimo* — i to wywołało efekt pożą- 
dany. 

Do powodzenia sztuki przyczyniła się 
gra artystów, wśród których na plan 
pierwszy wysunął się p. Zni i 
y . świetny w interpretacji tego arty: 
sty małżonek zupełnie „modnej żony“. 
Gra p. Znicza obfitowała w tyle szczegó- 
łów komicznych naprawdę, że wywołała 
powszechną radość i uznanie widowni. 
Doskonałą była p. Relewicz-Ziembińska 
w roli srogiej małżonki uwiedzionego 
przez panią Toboli Fredzia Opackiego. 
Może nieco mniej czuła się dobrze p. Mor- 
ska jako p. Toholi, choć i ona pewne mo- 
menty miała wcale udatne. Reszta zespo+ 
łu była w swych rolach dobra. 

Całość wywołała pożądany przez att- 
tora efekt. Ubawiła widzów swą niefraso 
bliwością. cechującą komedię, która, o ile 
chodzi o jej treść, jest jednak naprawdę... 
„Furą słomy”. 

K. Oż. 


tury: radni: Bagieński Czesław. Fichina 
Bolesław dr., Fajner Eliasz Josek, Golań- 
ski Jan, Hayn Zygmunt. Holenderski L. 
Lesiński Jan. Lichtenstein Izrael. Mende! 
sohn Uszer Izrael, Nehring Reinhold, Mos 
kiewiczówna Gustawa. Nowakowski A- 
leksander. Szyfman Lejb dr.; obywatele: 
Credo Wikto Jastrzębski, Kronig Mar 


* ta, Landkoi A. dr.. Nowacki Maksymiljan, 


Skrzypkowska, Więckowska Marja, Wo- 
jakowski Raimund., 4 

4, Delegacie Wydziału Budownictwa: 
radni: Danielewicz Józef, Fein- Marek, 
Golański Jan, ławn. Kuk Ludwik, Łęcki 
Atanazy, Milman Szmul. Nowakowski A- 
leksander, Potkański Józef, Pałaszewski 
Franciszek Piechotkówna Helene. Szwan 
kowski Franciszek, Wojewódzki Wacław 
inż. Zieliński Bronisław; obywatele: Fie 
dler Zygmunt, laśniewicz. Lubotynowicz 
inż. Szuster, Wojdysławski J. M. Wo- 
łvyński Emanuel. 

5. Delegacię Wydziału Zdrowotności 
Publicznej: radni: Andzelakowa Helena, 
Berman Chi! Icek, Ewald Gustaw, Fiszer 
Wilhelm dr., Grohman Alfred dr.. Kałwai- 
tis Andrzej, Kowalski Stanisław. Piechot 
kówna Helena. Szyfman Leib dr., wice- 
prezes, Sawicki lan. Tomaszewski An- 
toni dr. Waks Ber, Zieliński Bronisław: 
obywatele Pracutigam dr., Knorr Aleksan 
der. Mierzyński dr, Uryson dr. Weishof 
doktór. y = 

6. Dełegacie Wydzłału Handlowo-Go- 
spodarczego: radni: Colański Jan, Klim 
Reinhold, wiceprezes, Klikar Oskar, Lajs 
Walerian, Milman Szmul._ Nowakowski 
Aleksander. Nowakowski Stanisław, Pa- 
wlak Michał, Potkański Józef, Russ Ben- 

min, Schott Maksymilian; obywatele: 

der Mordka Konarski,  Słoniewski, 
Krastcki Mendel. Szybiiło Teodor, Ro- 
szak Kazimierz Zubert Józef. 

7. Dełegacie Wydziału Statystyczne- 
go: radni: Dietrich Stefan. Hutnik Jan: 
obywatele nan M.. I ndowski Mi 
ron, Małec f. Mruk Stanisław. 

8. Delegacje Wydziału Przedsiebłorstw 
iskich: radni: Andrzejak Edward, 
iroszkowski Wiktor, Grohman Alfred dr. 
HutnikJan . Holeereher Jan. inż.. prezes, 
Kałwaitis Andrzej, Morzentaler Icek Jó- 
zef, Pawlak Franciszek, Pogonowski Jó- 
zef, Szpiro Boruch: obywatele: Józefo- 
wicz Dawid. Pieifer Seweryn. Szuster. 
Zarzewski Aron, Zerbe inż. 

9. Delegacie Wydziału Kanalizacii i 
Wodociagów: radni: Danielewicz Józef, 
Ewald Gustaw, Milman Szmul. Woje- 
wódzki Wacław. i Rosenblatt Jerzy 
dr.; z ramienia Magistratu: prezydent Zie 
mięcki Bronisław. wiceprezydenci: Ra- 
palski Stanisław i Wieliński Edmund dr. 

10. Rade Nadzorcza do spraw Gazow 
mi: radni; Andrzejak Edward. Dolecki 
Władysław, Groszkowski Wiktor. Holen 
derski Lew Klim Reinhold. wiceprezes, 
Mincbere Lajb Jakób. Ponieławski Kazi- 
mierz i i Chaim Laib. Woje 
wódzki W : obywatel: Kowal- 
ski Franc 

11. Komisie stała dla zakupu gruntów: 
radni: Ewald Gustaw, Lisiński Jan. Mil- 
man Jan. Milman. S; . Marciniak Jó- 
zef, Schott Maksymilian, Strzelczykow- 


Stosując grubozi 
pastę do zębó 
doprowadza je powoli, lecz syif, 
nie do zupełnego zniszczenię) 
przezorni i używajcie do g 
zębów jedynie znaną drob 
pastę do zębów ODOL, Pó 
niezwykle przyjemny smak g 
trzymuje zęby w dobrym stag 


ski Stelan; obywatele: Grint 
sowski Wiesław. 

12. Komisię Teatralna: rad 
ski Czesław, Dolecki Władysj 
kowski Wiktor, Wolczyński JĄ 

i dr watele: Polak | 


14, Komitet Budowy. Don 
go: radni: Andrzejak Edwapl 
wicz Józef, Golański Jan, Gr 
mentyna Łęcki Atanazy, Mi 
Pawlak Michał, Wyrzyko 
ks.; obywatele: Fisenbraun 
Jakób, Garfinkel M, Lewicki 
ski, Pau!, Pol Teofil, Walcz 
Zubert Józef. 

15. Komitet Budowy Teal 
go: rad Groszkowski Wil 
ter Rafał htenstein Izrael 
czówna Gustawa, Potkański 
ter Jan, Sawickł Jan, Woles 
wiceprezes. Zieliński Bronis 
tele; Golc Leon inż, Haras 
nisław, Horodyński Włodzim 
ski C., Mazur dr., Pudło: 
M. Rau inż., Rundo Pawel: 
Waszkiewicz Franciszek; z 
gistratu: prezydent Ziemie: 

eprezydenci: Rapalski 
Wieliński Edmund dr. oraz 
ski Roman. 

16. Komitet Budowy R 
nych: radni: Mos 
z ramienia Magistratu: 
mięcki Bronisław, tawn.: 
fan dr., Kuk Ludwik, Izdeb 
hvwatele: Brojerski, Kroh Bi 
denhaf S., inż., Praszkier Gi 
kowski Rajmund. 

17. Rade Szkolna Oktę 
radni: Bagieński Czesław, Ki 
wiceprezes, Kaczyński Dom 
kiewiczówna Gustawa. 

18. Komitet Budowy Pom 
sza Kościuszki: radni: Ang 
ward, Danielewicz Józef, 
sław dr., Grodzicka Klement 
son Uszer, Sawicki Jan, 

4. Joel Aleksander, ławnik 
Kirkien Leszek. Różański 
ładysław, Wiśniewski Ka 
celu 


ną ręke frakcjom radziecki 
zmiany członków poszczegó 
syj i Deleracvj z tem jedną 
em, że każda zmiana osob 
komunikowana przez odnośnik 
dzie Miejskiej do wiadomo: 
Na posiedzeniu Rady MJ 
6 b. m. postanowiono pow 
10. Do Komisii Rewizyjne 
dzania ksiąg i dowodów kaś 
gistratu: radnych: Hartmana, 
wlaka, Golańskiego, Kaczyńi 
Klikara, 
20.Jako_zastepców człon 
Budowy Teatru Mielskieza 
skiego; obywateli* Wolm 


skiego. Kilanowicza, Zerberi 
M. Jordana. T. Pola. 

21. Jako reprezentantów 
nei Okrerowei Łodzi radi 
mana i Holenderskiego: obi 
kowskiego i W) Credową. 

22, Do Komitetu Budowy 
Wotdocizów: obywateli: 
inż Szustera L.. Walczaka 

anych przez Magistrat. 
NOCNE DYŻURY AP 

Dziś dyżurują apteki: M. 
kowska 192, F. Millera, Pioti 
W. Groszkowskiego. Konst 
15, A. Perelmana, Cegietnianai 
wiarowskiego, Aleksandrow 
Jankielewicza, Stary Rynek% 


AZD WIZYTATORÓW. 
począł się w Warszawie zjazd wil- 
wszystkich kuratorjów Rze- 
plite Zjazd rozważa program 
nauczania powszechnego. 
gd zajmuje się również uskutecznie 
lian w programie szkół powszech 


(DZENIE KOMISJI DO SPRAW 
OGÓLNYCH. 

wtorek, t. j. dnia 13 grudnia r. b., 

[19 punk iedzibie radzieckiej, 

jka 16. odbedzie się posiedzenie ko 

iWspraw ogólnych, 

j rządku dziennym sprawa prze- 

fk eodzin w handlu w okresie przed 
mym Bożego Narodzenia (w 
z petycja Stow. Polsk. Kupców 

t. Chrześcian w Łodzi). 


RENCTA 7 PRACOWNIKAMI 
MIEJSKIMI. 


10 b. m. o godz. 6 po not. w sali 

Maristratu odbędzie sie konfe- 

prezydium z mrzedstawicielami 

zawodowych  nracowników 

. poświecona aktualnej sprawie 
t. zw. 13-ej pensji. 


pisy poborowych. 


imiedziałek. dnia 12 b. m., powin- 
sie na dodatkową komisie po- 
pl. Traugutta Nr. 10, w godzinach 
J5-ej, c! mężczyźni z roczników 
1906. którzy dotychczas nie sta- 
id komisia poborową i nie mają 
anego stosunku do służby woj- 
zamieszkali w dnii 1 sierpnia 
erenie 2, 3, 5. 8. 9 i 11 komisar- 
cyjnych m. Łodzi. 
, uchylające się od obowiązku 
p zgłoszenia sie do spisów oraz 
Blaszające się z przyczyn nieu- 
Miliwionvch po terminie, ulegną w 
fiministracyjnej karze grzywny 
Jub aresztu do 6 tygodni, albo o- 
rom łącznie. 


SZE NA ODBUNOWE ZNISZ- 
CZONYCH DOMÓW. 


i staraniom p. wojewody Jasz- 
zad Wojewódzki uzyskał kwotę 
(ty złotvch na odbudowe zr 
wojną domów. Kwota ta rozdzie 

e przez powiatowe komisje od- 

iedzy poszkodowanych działa- 
diennemi i umożliwi temsamem 
ie akcji odbudowy na terenie 
Mtwa łódzkiego. 


dbjdiej Galerii Sztuki, 


n Finkelsteina, 
la, K. Hillera, I. Hirsxfanga, 

K. Mackiewicza, Z. Po- 
(| W. Skoczylasa N. Spigla, 
W. Strzemińskiego. 


prac: S. 


a w tych dniach wystawa prac 
dych artystów - łodzian oraz 
dróżnieniu od 
j ekspozycji twórczości WI. 
i pełnej spokoju, rozlewności, 
(li słowiańskiej par excellence 
— nosi, rzec można, charakter 
Rżnej części — rewolucyjny. Nad 
rupowanemi obecnie w bar 
nej liczbie w Miejskiej Galerii 
Mosi się powiew wszystkich nie- 
ich prądów artystycznych, któ- 
m ostatnich dziesięcioleci wdzie- 
iepowstrzymanie w atmosferę 
Mh pracowni i na produkcji ich 
ty widoczne ślady. Kubizm, fu- 
M impresionizm 4 citrance, neo- 
i neo-prymitywizm — słowem 
niejsze kierunki, ku poszuki- 
kei formy i nowych myśli zwró- 
Mijduią swe odbicie w poszczegól- 
jach eksponatów bieżącej wy- 
ją już choćby tylko 
a ogromna rozmalto 

malarskich — szczeę 
Co do tych ostatnich, pod- 
Mpeba. że tematy rodzajowe, ko- 
a anegdota — są prawie zt- 
ez uczestników obecnej eks- 
iedbane: przeważają w nde- 
posób portrety i akty. martwa 
— traktowane zawsze w 
rdzo odrębny i indywidualny. 
elstein jest malarzem o ustalo- 
ioguomii artystycznei i opano- 
nice, rozwiązującym bardzo u- 
f interesujaco problemy swych 
O wysokiem noczuciu kolo- 
artysty Świadczy najlepiej 


—_ „TRIER ŁÓDZKI". — Sobota 10 arudnia 1927 roku. 


Czy obejdzie się bez strajku 


Na drodze do zikwidowania alargu w tramwajach miejskich. 


Pracownicy otrzymają gratyfikację świąteczną w wysokości 10-dniowego zarobku. 


Jak donosiliśmy, w dniu 7 grudnia de- 
legacia zarządu Związku Tramwajarzy 
«wróciła się do prezydenta Ziemięckiego 
z prośbą o interwencję w sprawie zatar- 
gu pracowników tramwajowych z dyrek 
cią, wynikłego wskutek żądania zniesie- 
nia klasyfikacii i wypłacenia gratyfika- 
cii świątecznej. 

Jak wiadomo pracownicv tramwajowi 
zagrozili strajkiem protestacyjnym w dn. 
12 b. m. w razię, gdyby żądania ich nie 
zostały przez dyrekcię uwzględnione, w 
odpowiedzi na co dyrekcia K. E. Ł. opu- 
blikowała wezwanie do pracowników, 
by w dniu 12 grudnia stawili sie do pracy, 
w przeciwnym bowiem razie bedzie t- 
ważała stosunek najmu z pracownikami 
za rozwiazany i przystąpi do angażowa- 
nia nowych pracowników, co pociągnie 
za sobą przerwanie ruchu tramwajowego 
na dłuższy okres czasu. 

P. prezydent Ziemiecki interweniował 
telefonicznie n Min. Pracy Jurkiewicza, 
który natychmiast odbył konferencie w 
sprawie zataręw w tramwaiach łódzkich 
z bawiącym w Warszawie Inspektorem 
Pracy p. Wojtkiewiczem. P. inspektor 
Woitkiewicz wvjaśni? ministrowi tło za- 
targu, przyczem wskazał. że żądanie znie 
sienia klasyfikacji pracowników iest zro- 
ła nieuzasadnione. ponieważ klasyfikacja 
ta przyjeta jest we wszystkich niemal ra 
łęziach pracy. W tramwajach łódzkich 
pracownicy co dwa lata przechodzą do 
wyższej katetorii. przyczem ogólny czas 
awansowania trwa lat 8 i w obecnej chwi 
1i sytuacja iest tego rodzaju, że prawie 
wszyscv pracownicy osiągną najwvższy 
stopień klasyfikacji, a tem samem pobory 
ich zostaną zrównane. Wobec powvż- 
szych wzeledów p. Woitkiewicz oświad 
czył p. ministrowi. że nie bedzie wpływał 
na dyrekcje K. F. £. bv zniosła klasyfi- 
kację. Co się tyczy gratyfikacii. żądanej 
przez pracowników, to zdaniem inspekto 
ra Wojtkiewicza winni oni otrzymać spe- 
cjalne wynagrodzenie w jakicikolwiek for 
mie, gdyż iest to przyjete we wszystkich 
instytucjach użyteczności publicznej. że 
wszyscy pracownicy rok rocznie otrzy- 
mują specialne wynagrodzenie świątecz- 


płótno „Rabi Akiba z uczniami“, w któ- 
rem uchwycone zostały bez zarzutu od- 
rębności palestyńskiego pejzażu. Z in- 
nych prac p. Finkelsteina wymienimy: 
„Autoportret", „W słońcu'* oraz dwa pej- 
zaże „łódzkie” („W mojej pracowni”, „Z 
mojego okna“), charaktervstyczne efek- 
tem gęstwy kominów fabrycznych. W 
pracach tego malarza dużo jest prostoty 
i szczerości. 

J. Hecht (Paryż) wystawił kilka ak- 
wafort na tematy biblijne, ujęte w nie- 
zmietnie oryginalny sposób. Mecht pre- 
zentuje się jako grafik pierwszej Klasy, 
którego cechują wyjatkowa subtelność 
techniki oraz nawskroś indywidualne spo- 
soby podejścia do przedsiebranych zadań 
artystycznych. Hecht celuje w odtwa- 
rzaniu zwierząt, czego świetnym dowo- 
dem jest np. „Arka Noego". 

Na K. Hillerze znać wpływy, malar- 
skiego konstruktywizmu a często linearne 
ujęcie rzeczywistości jest u tego artysty 
zupełnie zdecydowane i wyraźne. P. Hil- 
ler lubuje się w motywach fabrycznych. 
mechanicznych, dając niekiedy ciekawe. 
acz formalne tylko, ich opracowanie. Na 
uwagę zasługuie szereg prac, malowa- 
nych tempera (przeważnie na tematy re- 
ligijne). w których tchnienie bizantyzmu, 
przefiltrowane jest przez indywidualne na 
stawienia twórcze artysty. Zwłaszcza 
„Somnambulik** jest interesuiącym, przy- 
kładem amalęamowania różnorodnych 
pierwiastków malarskich. W exlibris'ach 
p. Hiller'pokazuje Iwie pazury nieprze- 
ciętnego grafika; w rysunkach jest śmia- 
łym poszukiwaczem nowych, futurysty 
cznie komponowanych, form dekoracyi- 
nych. 4 

O dużej kulturze malarskiej i upodoba. 
niach neo-klasycznych świadczą płótna. 
pastele i sanewiny J, Hirszfan 
wione w liczbie kilkndziesięcii 
tego artysty mówią o hardzo sumiennych 
studiach i bogatem doświadczeniu, na 
których mocno wspiera sie utalentowana 
organizacja twórcza. Widać te zalety w 


ae. Po zreferowaniu przez p. Wojtkiewi- 
cza sprawy konfliktu w tramwajach łódz 
kich, p. minister Jurkiewicz polecił mu, 
by po powrocie do Łodzi skomunikował 
się z przedstawicielami dyrekcji K. E. F- 
i podjął starania w kierunku likwidacji za 
targu. 

Na skutek tego polecenia p. Wojtkje- 
wicz wróciwszy do Łodzt wczoraj od- 
był dłuższą konferencję z wicedyrekto- 
rem K. F, Ł. p. Ringem, proszac go, by 
wpłynął na dyrekcję tramwajów, aby 
zmieniła swe nieprzejednane stanowisko 
w sprawie gratyfikacji dla pracowników. 
Jednocześnie wskazał p. inspektor, że 
wskutek wybuchu strajku ponieśliby o- 
gromne straty zarówno pracownicy tram 
wajowi, fak i sama dyrekcja. nie mówiąc 
iuż o tem. że przerwa w ruchu tramwaio- 
wym w okresie przedświątecznym odbi- 
łaby się fatalnie na ludności miasta, po- 
?bawionej taniej i dozodnei komunikacii. 
W konktuzii p. inspektor prosił p. wicedy 
rektora Ringa, bv pracownikom wypła- 
cona została eratvfikacja świąteczna. 

W odpowiedzi na to p. wicedyrektor 
Ring oświadczy, iż w sprawie gratyfika- 
cii norozumie sie natychmiast z zarzadem 
K. E Ł i no upływie raidalej rodziny za- 
komunikuje p. inspektorowi ostateczną 
decvzie. Istotnie zeodnie z przyrzecze- 
niem po godzinie wicedyrektor Ring za- 
komunikował p inspektorowi «że na od- 
bvtej naradzie dyrekcja uchwaliła zmie- 
nić swe nostanowienie i motowa jest wy- 
płacić pracownikom specjalną eratyfika- 
cje świąteczną w kwocie równei wyna- 


grodzeniu za 10 dni pracy. P. Ring pod- 
kreślił, że jest to decyzja ostateczna, któ- 
ra nie ulegnie już żadnej zmianie. O de- 
cyzji dyrekcji K. E. Ł. p. inspektor Woit- 
kiewicz powiadomił natychmiast p. woje- 
wode Jaszczołia, min. pracy Jurkiewicza, 
prezydenta miasta p. Ziemięckiego oraz 
zarząd Związku Pracowników Tramwa-. 
jowych. Przedstawiciel Zwiazku zakomu 
nikował p. inspektorowi. że sprawa be- 
dzie omawiana na specjalnem nosiedze- 
niu zarządu Związku i uchwała, którą za- 
padnie. będzie przez zwiazek zakomuniko 
wana bezpośrednio dyrekcji tramwajów 


NADZWYCZA INE ZEBRANIE TRAM- 

Wobec zmienionego stanowiska dv- 
rekcji K. E. Ł. w sprawie żądań tramwa 
jarzy, zarząd związku pracowników tran: 
wajowych zwołuje na dziś wieczór nad- 
zwyczajne zebranie. (b) 


PRZYSZŁY MAGISTRAT M. TOMA- 
SZOWA. 

W poczatkach bież. tvgodnia odbył sie 
w Tomaszowie szereg konferenevi przed 
stawicieli poszczególnych ugrupowań w 
zwiazku z koniecznością powołania do ży 
cia nowego Magistratu po wyborach do 
Rady Miejskiej w Tomaszowie. W wyni- 
ku tych nertraktacvi wyłania sie projekt 
utworzenia wiekszości centro-lewicowe:, 
w skład którei weszłaby PPS. przedsta- 
wiciele bloku sanacji, inteligencii radv- 
kalnei. (p) 


Kilimy, makaty zakopiańskie 


oraz innych pierwszorzędnych wytwórni w wielkim wyborze 


nach bardzo przystępnyc 


po ce- 


ych 
W SALONACH GRAND-HOTELU Nr. 105, 106. 


wystawia oraz sprzedaje jeszcze tylko dziś i jutro. Wystawa otwarta 
do 10 wiecz. Przy poważniejszych zakupach dogodne warunki. 


Warstwa, Ossolińskich 1. 


y DOM ŁOWICKI | 


tak banalizowanych zazwyczaj „Mar- 
twych naturach*, w dobrych portretach. 
w motywach pejzażowych — w całym do 
robku artysty. Nadzwyczaj oryginalnie 
są prace, wykonane tuszami kolorowemi, 
w którym to rodzaju malarskim iest p 
Hirszfang prawdziwym unikatem. Jest 
to bowiem rodzaj bardzo trudny i niebez- 
pieczny i rzadko komu udaje sie osiągnąć 
na tem polu pożadane efekty. Osiąga ie 
wszakże p. Hirszfang. dając w tych tu- 
szach złudzenie jakądyby starej szkoły 
holenderskiej, o nader swoistym tonie i 
kolorycie („Autoportret", „Akt“ i inne). 

C. Kahane wystawia szereg prac, Ty- 
tych w miedzi lub mosiądzu (również 
rzadki rodzai twórczości plastycznej). 
Prace te, które w pewnei części zaliczone 
być moga do dziedziny t. zw. sztuki sto- 
sowanej (świeczniki, lichtarze, parawany) 
uderzają przedewszystkiem  oryginalno- 
ścią czysto żydowskich, staro-testamen- 
towych. motywów ornamentacyjnych. 

K. Mackiewicz wystawił pieć płócien 
(pejzaże mieiskie, wnetrza) bardzo deko- 
racyjnych i dobrze odczutych. Dużo sub- 
telności w kolorycie i nastroju posiada 
„Wnętrze nr. 90". P. Mackiewiez dekla- 
ruje się jako impresionista, który surowy 
kształt rzeczywistości po malarsku prze- 
kształca. ale go nie zniekształca. 

Z. Poduszko — no dawnemu — zako- 
chany jest wyłącznie i tylko w wiejskim 
pejzażu, przerabiałac wciąż nowe i nowe 
iero warianty. Malowane szeroką plamą 
pejzaże Poduszki. hamoniine i stonowane 
w kolorycie, maig w sobie światło i po- 
wietrze. a przedewszystkiem swoisty u 
rok malarskiego liryzmu. 

Smutne i zamglone r 
posiada zdolny prze i szczery niewat- 
pliwie N. Snieisl. Twórczość jego. wśród 
której nie brak nawet dzieł wybitnych 
(.Staruszka”. „Nosiwoda*, akwarele i 
Sanewinyv z Kazimierza), osnuta jest jak- 
gdyby cieżkim, lenkim i przygneębiajacym 
oparem ghetta. gdzie niemasz miejsca na 
słońce,-piękno i radość życia. Prace swo- 


świat spojrzenie 


je Spigiel stylizuje na sposób prymitywi- 
styczny, to znowu w rysunku i traktowa- 
niu malarskiem motywów figuralnych 0- 
ciera się o — kubizm („Przy stole*, „Na 
tace“ i inne). Upiorne, fosforyczne akor- 
dy barwne są przez Spigla najczęściej 
stosowane, pozostawiając na siatkówce 
widza jakiś osad smutku, nieszczęścia, ta 
jemniczości. Twór ść — z pewnością 
godna uwagi, ale jakże daleka od źródeł 
aryjskich! 

Z tych za to źródeł czerpie pełną dło- 
nią rasowy nawskroś i polski — Skoczy- 
las, którego 40) prac stanowią artystyczny 
punkt ciężkości wystawy. Pomijając już 

e Skoczylasa, tak wyda- 
i znakomitej twór- 
Z graficznej, trzeba zdać sobie spra- 
wę z potęgi indywidualnej myśli artysty. 
dającego to, co jest najrzadsze w sztuce: 
własny, niefałszowany, _ nienaśladowany 
styl. Styl ten odnalazł Skoczylas w ro- 
dzimych  pierwiastkach  architektonie 
nych, w barwnem pięknie folkloru, w roz- 
machu i tężyźnie chłopskiego lub góral- 
skiego życia. Ów ekstrakt polskości do- 
mieszał artysta do farb na swei palecie i 
dlatego obrazy jego mała tę wymowe od- 
rębności, która nie zmilknie w żadnym 
salonie Pary: Londynu czy N. Jorku. 
Syntetycznym skrótem niejako malar- 
skich możliwości i tendencyj Skoczyla 
jest np. „Zwiastun“, szczególniej pod wie- 
lu względami charakterystyczny. Od- 
rębną grupę płócien stanowią pejzaże wło 
skie, o motywach umiejętnie wybranych 
i doskohale opracowanych. 

Imponuiących rozmiarów obraz Żmur- 
ki: „Z rozkazu imperatora“ („Ita impera- 
tor iussit“) jest prawdziwą malarska 
wspaniałością, godną najgłębszego podzi- 
wu i szacunku. 

Kolorvstyczne próby p. Strzemińskie 
go są tylko barwnym. czasami miłym d 
oka, chaosem, na którego podstawie nic 
a twórczości autora wnioskować nie mo- 
źna. 

Bolesław Dudziński. 


„KURIER ŁODZKI". — Sobota, 10 grudnia 1927 roku. 


Wzruszeni do głębi, zawiadamiamy wszystkich krewnych, przy-| | 
jaciół i znajomych, że w czwartek dnia 8 grudnia r. b. o godz. 6f 
m. 30 wiecz. rozstał się z tym światem po krótkich cierpieniach| 
mój najukochańszy mąż, nasz najdroższy ojciec, syn, dziadek, pra- 
dziadek, brat, szwagier, wuj i kuzyn 


Artur Ryszard LANGHOFF 


Majster piekarski, 


przeżywszy lat 51. Pogrzeb drogich nam zwłok odbędzie się w 
niedzielę, dn. 11 grudnia r. b. o godz. 1-ej po południu z kaplicy 
pogrzebowej na stary cmentarz ewangelicki. 


STROSKANA RODZINA. 


Wśród tłumu znaleźli się jacyś 
ni przywódcy, którzy okrzykami g 
antypaństwowej poczęli podburza 
do ostrych wystąpień przeciwko 
Słychać było okrzyki: „Niech żyjęj 
lucja, rozbroić policję, oswobodźi 
sztowanych!* , 

Przodownik zwrócił się do tli 
propozycją, aby dwóch delegatów 
się z nim do komisariatu (2!!!) Ip 
nało się, jak wyglądają areszłani 
zdali relację tłumowi (21) I wytlueł 
li, że obu oskarżonym nie nie groził 
skutek tej propozycji Antoni Rutkofi 
Aleksander Pocigon udall się z pi 
nikiem do komisarjatu, 

Sąd skazał obu oskarżonych zii 
władzy na karę pozbawienia wolna 
przeciąg dwóch miesięcy. Í 


Z TOW. ŚPIEW. „STELLA“ 
Dzięki pracy zarządu Tow. 


„Stella“ urządzona została przez tol 
C bać sie z posterunkowym. Na odgłos zy, ja ku c 
3 sj gwizdka policyjnego nadbiegło ze strony rzystwo uroczysta akademia ku c 


cznicy „Powstania Listopadowego i 


PODZIĘKOWANIE. ą 
Wszystkim, którzy oddali ostatnią posługę zwiokom drogiej matki naszej 


Fr 


Marji z Kowalskich Ignatowiczowej 


a w szczególności: duchowieństwu w osobach Radcy Konsystorjainego p. Pastora 
Dietricha i p. Pastora Szedlera za wzniosłe kazania i słowa pociechy; Towarzys- 
twu Śpiewaczemu przy parnfji Św. jana, za piękne pienia żałobne oraz wszyst- 
kim, którzy złożyli kwiaty i wieńce na grobie zmarłej, składamy tą drogą ser- 


deczne „Bóg zapłać” 
RODZINA. 


Z powodu wyroku uniewinniającego mordercę Szwarcbartła w pro- MA  komisarjatu kilku posterunkowych, jed- xx: s 
| cesie paryskim, odbędzie się w dn, 11 grudnia r. b. o godz. 1-ej w nak do tej chwili zdążył się już zgroma- PEER RO 
soborze prawosławnym, ul, Kilińskiego, nabożeństwo żałobne | dzić wokół posterunkowego Janickiego I Toznocze a LARA e 


x Ef oskarżonych tłum, który starał się prze- > 
|| po 6. p. Prezydencie Dyrektorjatu | Głównym Atamanie g szkodzić posterunkowemu w odprowadze RZ AA i 


Wojsk U. N. R. $j niu obu pijaków do komisariatu. Oskar- zalej wypadła ..Wejście wojsk 


SIMONIE PETLURZE. || Becca am do pemoey, © Tortas t Mane Zao 


broić policie!“ a z tłumu odzywały się skiego, który z wielkiem opano 


się harde głosy, domagające się oswobo- A ini | 
KOMITET OBCHODU. dzenia obu zatrzymanych. Postawa tłu WARAN sterezýinig ry 
Z KOREĘ iniba reż Na zakończenie odegrana zosík 


Policjanci, którzy przybyli na pomoc, „Warszawianka“ Wyspiańskiego. % 

x i mieli poważne zadanie. aby uchronić po- jak dla amatorów trudna, jednak 

Epilog awantur w Zgierzu. sterunkowego Janickiego przed zama- nadmienić, że zagrana została weal 
b, chami ze strony tłumu i aby obaj awan- żle. 

turnicy nie uszli bezkarnie, korzystając z 


Wyrok sprawiedliwość za zrewoltowanie tm. cez ĘZĘ 


nemu z posterunkowych Teofilowi Rai- 


3 
PRACOWNICY HANDLOWI W OM 
NIE 8-GODZINNEGO DNIA PR 


Onegdaj Sąd Okręgowy w Łodzi w W dniu 18 sierpnia r .b. obaj oskarże- skiemu i manipulując kolbą uderzył go w i pracowników unysłów yar 
Wydziale Karnym pod przewodnictwem ni, będąc w stanie nietrzeźwym zaczepia- twarz w ok oka oraz poszarpał mu akcję w obronie. „$-zodh ls 
sędziego Jurkowskiego w asystencii se- li na ulicach Zgierza przechodzące kobie- mundur i roz daszek u czapki. dnia v w Szereeu galezi handlu 
dziów Kurczyńskiego i Komarnickiege ty oraz poturbowali kilku przechodniów. Kiedy wreszcie obu oskarżonych ulo- gólnie zaś w handlu konfekcyji 


związku z tem odbedzie sie dziś w 

i acowników handlowyci 
rowych m. Łodzi wiec pracowników 
fekcyinych. UJ 
d 


rozpoznawał sprawę Włodzimierza Tara- Posterunkowy Władysław Janicki chciał  kowano w komisariacie, mieszczącym sie 
siuka i Jana Broniewskiego, oskarżo- obu awanturników odprowadzić do ko- na | piętrze w Magistracie, tłum począł 
nych o sprowokowanie ekscesów przed misarjatu, jednak ci stawili mu opór, przy- atakować bramę, gnące dostać się do 
Magistratem m. Zgierza. czem Włodzimierz Tarasiuk począł szar- wnętrza, aby, uwolnić oskarżonych. 


p 


kfiimy świadczy sprawa, 


md powziął 


AGególne komi: 


KRVIZWIC 


prawy kuratorjum łódz- 

ego w prasie warszaw- 
( skiej. 

Sprawy łódzkie coraz częściej budzą 
eresowanie prasy stołecznej. Wczo- 
ja „Rzeczpospolita“ w iększwym ar 
liku poruszyła kwestję kuratorjum 

gklego. Autor ostro atakuje p. Tadeu- 
| Czapczyńskiego, naczelnika tutejsze- 

okręgu szkolnego, powołując się. rów= 
łna stanowisko całej prasy łódzkiej. 
różnicy poglądów, zajmującej kryty- 

s stanowisko wobec osoby p. Czap- 
skiego, co świadczy, iż nie jest to 
m polityczna, lecz rzeczowa. Dalej 

br tego artykułu omawia specyficzną 

M jaką p. Czapczyński odegrał w sto- 
iu do b. kuratora, p. Owińskiego. Dy- 

p. Owińskiego wywołała szczery 
ród całego społeczeństwa, a zwła- 

a wśród nauczycielstwa, doskonale 
ilającego wiedzę i wielki takt b. kura- 

ękano się bardzo, aby kurątorem 
tat mianowany p. Czapczyński. Ar- 
(kończy się słowami: „Dlatego z 
iem zadowoleniem przyjęto w Łodzi 
pmość, iż na miejsce p. Owińskiego 
l mianowany kuratorem p. Rynie- 

M, dotychczasowy kurator okr. wileń- 
go”. Treść tego artykułu świadczy, iż 

jego: jest dokładnie obznajmiony że 
wami łódzkiego kuratorjum. 


NIEETYCZNA KONKURENCJA. 

Do czego doprowadza konkuren- 
jakich metod niejednokrotnie imają 
jaką rozpa- 
ano w Wydziale Cywilnym Sądu 

wego w Grudziądzu pomiędzy 

tawicielami firmy: „Pepege Pol- 
Przemysł Gumowy T. A.“ a firmą 
itleman* — Anglo-Szwedzko-Polski 
yst umowy w Łodzi. W sprawie 
następującą uchwałę: 
„Po myśli § 935 i 940 p. c, tudzież art. 
. Prezydenta z 17. IX), 1927r. za- 
ię w drodze tymczasowego za- 
kenia co następuje: Raka? prze 
kom wniosku w jakikolwiek sposób. 
przez urzędników swoich. czy też 
posób pośredni podmawiać dla celów 
kurencyjnych pracowników wniosko- 
yni do opuszczenia zajęcia u wnio- 
dawczyni i wstępowania do służby 
Í Gentleman“ w Łodzi w szcze- 
Mości zaś zakazuje się im nakłaniać 
bwników wnioskodawczyni do wy- 
fa dla firmy „Gentleman“ wzorów, 
ic technicznych i manipulacyjnych 
anych w zakładach wnioskodaw= 

(t. i. w firmie Pepege przyp, red.) 
pod grzywną 1000 złotych za każdy 

liek przeciwdziałania. Koszta pono- 
przeciwnicy wniosku.* 
Biz komentarzy... (ah) 


Wstępne prace przedwy- 
borcze. 


j ate wezwania Komisarjatu Rzą 


strat m. Łodzi uruchomił referat 
brezy dla wyborów do sejmu i se- 


Kierownictwo, referatu wyborczego 


ył prezydent Ziemięcki wicedy- 
owi zarządu miejskiego p. M. Kali- 
Wskiemu. 
wszą czynnością referatu wybor- 
będzie zebranie materjału dla prze 
ÓWadzenia spisu wyborców, który to 
lerjał dostarczony zostanie przez po- 
K rjaty poli 
Wezoraj Urząd Wojewódzki przesłał 
śMendzie policji wszelkie dane dotycza- 
* ll policji zarówno podczas trwania 
esy przedwyborczego. jak i podczas 
wyborów. ) 


-KURJER ŁÓDZKI". — Sobota. 10 grudnia 1927 roku. 


Łuny pożarów nad Łodzią. 
Dwie fabryki padły pastwą groźnego żywiołu. 


Brak wody utrudniał dzielnej straży akcję ratunkową. 


„Wczoraj około godziny 8 wieczorem 
nad zachodnią cześcią miasta zajaśniała 
luna pożaru. W chwilę później rozległy 
się trąbki alarmowe śpieszącej do pożaru 
straży ogniowej. W płomieniach stała fa- 
bryka S. Wintera przy ul, 28 pułku Strz. 
Kan nr. 41. Pożar z niewiadomych dotąd 
przyczyn wybuchł w oddziale szarparni, 
skąd następnie przeniósł się do sąsiadu- 
jącei z nią przędzałni odpadkowej. Przy- 
byłe do ognia wszystkie niemal oddziały 
straży ogniowej rozpoczęły pod kierow 
nictwem komendanta dr. Grohmana o- 
wocną akcję. a e 

Na płonący parterowy długi budynek 
fabryczny skierowano węże i hydranty. 
W górę strzeliły snopy iskier i płonących 
głowni. Ogień zaczął zagrażać budynkom 
mieszkalnym, znajdującym sie na terenie 
tejże posesji, lecz skierowana w tym kić 
runku akcja straży zlikwidowała to nie- 
bezpieczeństwo Okoto godziny 8,30 ru- 
nat dach. © godzinie 9 ozień został zlik- 
widowany całkowicie. Z czynnej. zatrud- 
niającej okoła 20 rokotników fabryki, po 
zostały jedynie opalone mury i pogięte, 
żelazne części maszyn, 

Straty spowodowane pożarem, który 
oprócz budynku i maszyn strawił rów- 
nież zapasy przędzy, są duże. 

Akcję straży ogniowej utrudniał brak 
wody, którą sprowadzać musiano z dość 
daleka, a misnrwicie z fahzyki H'oanań- 
skiego. 

Owieńń powstał najprawdopodobniej 
wskutek krótkiego spięcia na strychu fa- 
bryki. 

Na miejscu pożaru byli obecni przed- 
stawiciele władz w osobach nowomiano- 
wanego komisarza rządu p. Strzemiei- 
skiego, prokuratora Szmidta. komendanta 
wojewódzkiego policji insp. Foerstera, 
komendanta miasta insp. Niedzielskiego i 
naczelnika Urzędu Śledczego kom. Weye 


ra. 

Tłumy ludzi cisnących sie do ognia 
trzymała w przyzwoitej odległości od pło 
nącej fabryki policja konna i piesza, W 
czasie pożaru wydarzył się nieszczęśliwy 
wypadek. Na dachu parterowego budyn 
ku, znajdującego się w odległości 20 me- 
trów od płonącej fabryki stało kilkuna- 


* stu ciekawskich, z których jeden, a mia- 


nowicie 44-letni Józef Golański, robotnik 
zamieszkały przy ul. Waryńskiego 11, 
spadł, ulegając złamaniu nogi. Karetką po 
Led odwieziono go do szpitala św. JÓ 
zefa. 

POŻAR FABRYKI GILZ. 
Drugi pożar wybuchł o zodz. 10 wie- 


czorem w fabryce gilz Mariana Jankow- 
skiego, mieszczącej się przy ulicy Na- 
wrot 92, w murach fabrycznych Kling- 
storna. 

Pastwą ognia padły znaczne zapasy 


papieru i maszyny, wartości kilkunastu 
tysięcy złotych. A 
Przybyła natychmiast straż ogniowa 
o godz. 11-ej ogień zlikwidowała. 
Przyczyna pożaru nie ustalona, (wł 


Doraźna pomoc żywnościowa dla bezrobotnych. 
Z posiedzenia Magistratu m. Łodzi. 


Wczoraj odbyło się posiedzenie Magi- 
stratu m. Łodzi, na którem między innemi 
poruszana była sprawa 13 pensji dla pra- 
cowników miejskich. , 

Okazało się, że według projektu da- 
wnego Magistratu, 13 pensja w roku bie- 
żącym miała przewyższać gratyfikacje, 
wypłacane pracownikom miejskim w la- 
tach ubiegłych. Dlatego też postanowio- 
no powzięcie decyzji w tej sprawie odro- 
czyć do czasu zapoznania się z całokształ 
tem sprawy. Następnie orhawiano spra- 
wę doraźnej pomocy mościowel dla 
bezrobotnych. Po dyskusji nad tą spra- 
wą uchwalono, że Magistrat, w pierw- 
szym rzędzie przeprowadzi rejestracje 
tych wszystkich bezrobotnych. którzy nie 
pobierają żadnych zasiłków. Po za tem 
uchwalono wystosować w tej sprawie òd- 
powiedni memoriał do ministra pracy i 0- 


pieki społecznej oraz Urzędu Wojewódz= 
kiego z prośbą o wyasygnowanie odpo- 
wiedniego funduszu na cel doraźnej pomo- 
cy żywnościowej dla pozbawionych pra- 
cy i zasiłków robotników. 

Wreszcie rozpatrywano sprawę Konie 
czności powołania do życia specjalnej ko- 
misji, któraby pchnęła na realne tory za- 
krojony na szeroką skalę plan budowy do 
mów robotniczych. Postanowiono wy- 
brać narazie podkomisję. mającą na celu 
oprącowanie planów budowy domów ro- 
botniczyęh, które to plany po ukończeniu 
ich przekazane zostaną Magistratowi do 
wykonania. 

W skład podkomisji tej weszli pp.: wi- 
ceprezydent Rapalski, ławnicy Tzdebski 
Purtal i Adamski oraz architekt inż. Li- 
sowskł. Komisja ta rozpocznie swę prace 
już w naibliższym tygodniu. (p) 


COTEAU E DE N ETIE T E EE ATE O FE P E E E 


Ubezpieczenie pracowni- 
ków umysłowych, 


Rozporządzenie Prezydenta Rzeczypo 
spolitej o ubezpieczeniu pracowników u- 
mysłowych z d. 24 listopada r. b. wejdzie 
w życie z d. 1 stycznia 1928 r. Tymcza- 
sem dotychczasowa ustawa z d. 28 paź- 
dziernika 1925 r., która weszła w życie 3 
grudnia tegoż roku, głosi, że po upływie 
2 lat traci ona moc obowiązującą i że ra- 
da ministrów władna będzie przedłużyć 
ją jeszcze na rok. 

Wspomniany termin upłyfńał zatem 3 
grudnia, wobec czego rada ministrów po- 
stanowiła na ostatniem posiedzeniu prze- 
dłużyć moc obowiązującą ustawy do 1 lin 
ca 1928 r. W ten sposób usunięto luke, 
jaka powstała i fundusz bezrobocia będzie 
nadal prowadził akcję ubezpieczenia pra- 
cowników umysłowych do czasu urucho- 
mienia zakładu ubezpieczenia pracowni- 
ków umysłowych, przewidzianego w roz 
porządzeniu Prezydenta Rzeczypospolitej 
z d. 24 listopada r. b. 


CPEE SEEE TRZY RETTE ATP OESE EO PEZET 
Samohbójczy program—samobójców ducha. 


Młodzi rejormatorzy warszawskiej „Kwadrygi” 
w Łodzi. 


Na dzień 11 b. m. w Łodzi zapowiedzia 
ny został przez grupę „młodych* auto- 
rów recital poetycki t. zw. „Kwadrygi* 
Warszawski wzgledu na to, że Łódź 
aczkolwiek jes astem twardego reali- 
zmu, nie zapomina o drugiej stronie życia 
pozamaterjalnego, nie od rzeczy będzie, 
jeśli przed odbyciem się zapowiedziane- 
go „wniośle” recitalu młodych, zapozna- 
my szerszy ogół z dążeniami į hasłami, 
rzucanemi za pośrednictwem madryza- 
łów „literackiej kwadrygi". d 

Mtodzi autorzy, siadłszy w kwadry- 
dze. zaprzężonej w parę starych zemery- 
towanych szkap dorożkarskich. strzela- 
łąc ręką grafomana-woźnicy z biczyska, 
ruszyli na podbój świata z hasłem refor- 
my w kierunku nawrotu do zagadnień 
społecznych w poezji. Lecz miast refot- 
mę poczynać od podstaw, a więc od sie- 
bie samych zaczęli ją od góry, od szczy- 
iu całego życia — twórcy iego, Boga. 
Ściągnięte w uździenicach. ledwo dyszą- 
ce „rumaki'—kwadrvgi ostatniem tchnie 
niem pra naprzód w przestworza tam, 
„gdzie graniczy Stwórca i Natura". „Da- 
widki* w wozie Dawida, nie mając wiel- 
kich nadziei spotkania sie oko w oko z Bo 
giem którego w swych sercach dawno za 
tracili śla ku Niemu bluźnierczy tekst ra- 
diodepeszv. Nie pomni „młodzi*, że psie 
głosy nie idą pod niebiosy — „nawymyś- 
lali Bogu w wierszach”. 

laki jest program wzniosłej reformy, 


cone zmacić chcą zdro- 
we umysły i serca czyste, dusze nieskłó 
cone, niechaj bedzie „dowodem jeden z 
płodów skażonego ducha „młodej ret 
macji”. czterowiersz „śpiewu  złodzici- 
skiego" („Kwadryga“ nr. 2). 

„Co ci życie rwie? Powiedz, stara! 

Czy arszenik, jedyna, tug? 

Kto cię, za cd ti urowo ukarał? 

Czy ten śmieszny potworek — Bóg?" 

Oto prawdziwe oblicze reformatorów! 

Oto cel i dążenia młodych. a niestety już 


którą głów 


tórzy maja odwagę cywilną 
łodymi z całą premedyta- 
się do tego, że są „przeszy 
2 m“, nóż taki bez krzty sumie 
nia wręczyć pragną tym, którzy przez 
ludzka ciekawość chcieliby wysłuchać 
morderczego i samobójczego recitalu, ma 
jacego z poezia tyle wspólnego, ile z chiń 
skim językiem. Na argumenty powyższe- 
eo rodzaju nie starczyłoby nam miejsca. 
Ograniczamy się przeto do podan., zwra- 
cając uwagę ogółu na samobójczy pro- 
gram samobójców. ducha. 
Uwadze zaś władz polecamy zapozna 
nie się z numerami 1 i 2 „Kwadrygi* — 
Warszawskiej. 


Zezwolenia na import. 


W celu uzyskania pozwoleń na przy=, 
wóz z zagranicy artykułów podlegają- 
cych reglamentacji (oprócz pochodzenia. 
niemieckiego i czechosłowackiego oraz 
artykułów zakazanych do przywozu obię 
tych tak zwaną listą pierwszą), w okresie 
na styczeń, luty i marzec 1928 r. będą 
przyjmowane podania przez biuro Stow., 
Polskich Kupców i Przemysłowców Chrz. 
w Łodzi, przy ul. Piotrkowskiej 113, do 
piatku, t. i. do dnia 16 grudnia włącznie 
r. b. Przedłużenie niniejszego terminu, 
bezzwzględnie nie nastąpi. Podania win- 
ny być złożone na blankietach jakie mo- 
żna nabyć w biurze Stowarzyszenia. 

Pożądane jest wcześniejsze składa- 
nie podań a niepozostawianie do ostatnie- 
go dnia. 


KASA EMERYTALNA W RZEŹNI 
BAŁUCKIEJ. 


Pracownicy rzeźni bałuckiej oddawna 
żądają utworzenia kasy emerytalnej, po- 
nieważ na ten cel zarzad rzeźni stale ścią; 
ga składki z pensvi pracowników. W wy», 
niku nalegań dyrektor rzeźni zgodził się 
odbyć konferencje z pracownikami w dn. 
17 stycznia roku przyszłego. 

Tymczasem związek pracowników rze 
žni, uważając. że ściągane na kasę eme- 
rytalną składki od kilku lat już winny być. 
przeciowywane w banku, a nie w. kasie 
rzeźni. nostanowił zwrócić sie do Urzędu 
Wojewódzkiego z prośbą o nałożenie a- 
resztu na kasę rzeźni, w celu zabezpie- 
czenia funduszów pracowników tej insty- 
tucji. (b) 


PRZYGOTOWANIA. DO SEZONU W 
i ZAKOPANEM. 


W Zakopanem dają się już zauważyć 
energiczne przygotowania do sezonu zi- 
mowego. Lokale kawiarniane przygoto- 
wuja sie do kampanii sezonowej, odnawia! 
jąc sale i sprowadzając pierwszorzędie 
orkiestry dancingowe. Ilość przyjezd- 
nych wzrasta z dniem każdym, w dniu 
onegdajszym przekroczyła 100 osób. 


OGÓLNE ROCZNE ZEBRANIE ABSOL 
WENTÓW SZKOŁY HANDLOWEJ. 


_W niedziele, dnia 11 grudnia r. b. od-, 
bedzie się w lokalu Stowarzyszenia, ul. 
Gdańska 45 o godzinie 10,30 rano Ogólne 
Zebranie Członków Stowarzyszenia Ab:: 
solwentów Szkoły Handlowei Łódzkiego 
Tow. Szerzenia Wiedzy Handlowej. 


ZGON NAJSTARSZEJ KOBIETY. 


W Białymstoku zmarła niejaka Mejta 
Myszkowska (ul. Mińska 10), w wieku 120 
lat. Była to najstarsza młeszkanka Bia- 
łegostoku i najprawdopodobniej Polski. 

Córka jej żyje i liczy, około 100 lat. 


Wystawa drobiu w Pa- 


bjanicach. 


Dnia 8 b. m. odbyło się w Pabjanicach 
iroczyste otwarcie pierwszej trzydniowej 
wystawy drobiu, gołębi i królików, zor- 
ganizowanej przez miejscowy Związek 
Hodowców z p. W. Eichlerem na czele. 

Przecięcia wstęgi po krótkiem prze- 
mówieniu dokonał w imienin p. wojewo- 
y inż. Z. Szostak, naczelnik wydziału rol 
nictwa w obecności p. starosty łaskiego, 
J. Wallasa, prezydenta fn. Pabianic p. 
Gackiego, burmistrza m. Łasku p. Brze- 
zińskiego, miejskiego lekarza weteryna- 
rji A. Połońskiego, komitetu wystawy, ko 
misji sędziowskiej i licznych gości. 

Sedziom przewodniczy p. M. Trybuł- 
ski, prezes Warszawskiego Związku Ho- 
dowców Drobiu. 

Wystawa przedstawia się okazale i zo 
stała obejrzana nietylko przez członków 
miejscowego Związku Hodowlanego, lecz 
przez hodowców okolicznych wsi, 
miasta Łodzi oraz przedstawicieli D.O.K 
(w dziale gołebi pocztowych). Najobficiej 
wystawione były kury ras krajowych i 
zagranicznych. Po za tem wystawiono li- 
czne okazy rasowych i wartościowych in 
dyków, kaczek, gęsi, gołębi i królików. 

Dodatkiem do wystawy - były pstrągi 
żywe, sztuczne wylęzarnie ikry oraz po- 
moce naukowe w postaci okazów wypcha 
nych, rysunków i literatury, 


REWJA MÓD KARNAWAŁOWYCH W 
ŁODZI. 


Jutro więc, w niedzielę, o godz. 11-ej 
przed południem odbędzie sie wreszcie 
tak bardzo upragnione widowisko mody 
na nadchodzący sezon. Mvszkorowski. 
Apfelbaum. Leszczyński i B-cia Z, i A. 
Rappeport zamierzają podbić całą Łódź 
olśniewającą kolekcją cudownych krea- 
cyj karnawałowych modeli. Bilety wej- 
cła w kasie teatru „Casino“ są formalnie 
rozchwytywane. 


' ZMIANA SIEDZIBY URZEDÓW 
WOJSKOWYCH. 
Wojskowa komenda miasta komuniku 
je, że biura komendy przeniesi 


sione zostały 
z ul. Andrzeja 6 na Aleje Kościuszki 4, 
tel, 17-11. Telefon gabinetu i mieszkania 
prywatnego komendanta miasta ppułk 
Witolda Waliekiego nr. 17-09. 

Okręgowe szefostwo intendentury prze 
niesione zostało z Al. Kościuszki 4 do l0- 
kali przy Al. Kościuszki 67, połączenie to 
tefoniczne przez centralę DOK IV (nr. 
17-00 — 17-05. (b) 


ISCHIAS. Domowa kuracja kompresem 
„Gamma” z naturalnym pisrczańskim 
szlamem daje lepsze wyniki niż wszel- 
kie lekarstwa, Poradźcie sie lekarza, 
We wszystkich aptekach i drocerjach. 
Skład główny: Biuro Piszczany dla Pol- 
ski, Ciesryn. 


OLBRZYMI WYBUCH GAZU W PIOTR 
KOWIE. 

W czasie włączania w Piotrkowie do 
mów do wykończonej przez tow. Ullen 
sieci kanalizacyjnej, nastąpił w wykopa- 
nym dole, w którym pracowali robotnicy 
wybuch nagromadzonego w rurach gazu 
z taką siłą, że rozerwał nawierzchnię nli 
cy Kaliskiej i poranił jednego z najbliżej 
stojących robotników, niejakiego Głowac 
kiego. (p) 


Spytalcie waszego lekarza, a 
powie on Wam, że „Hygenol” jest naj- 
lepszą zasypką dla dzieci. 


NE EEEE EEE ROEE CZY EKZZ 
Panów i Pani 


poszukuje 
do sprzedaży radjoaparatów za- 
oraz największej 
wytwórni krajowej, 
poważna firma. 
Znajomość radjotechniki pożąda- 
lecz niekonieczna, 
bardzo duże, 
Zgłaszać się osobiście. 


Piotrkowska 89, w podwórzu, na 
prawo l-aze wejście. 


Zaklad Krawiecki 
cywilny i wojskowy 


Jan KUCZKA 


Łódź, ul. Zeromsklego 5, 
(dawniej Pańska) 
Przyjmuje wazelkla zamówienia z wła- 
snych i powierzonych materjałów po- 
dłag najnowszych mod. Wykonanie | 
płerwszorsędne. po cenach przystęp- 
nych 
UWAGA: 
Ewentualnie spłata ratami | 


Okazyjna wyprzedaż 


M-E-B-L-I 


ażywanych. łamp, stołów bilardowych, 
poduszek, kołdar, kap. materaców tt di 
odziennie prócz świąt od godz. 11— 2pp. 


SKŁAD FUTER 
i Zakład Kuśnierski 


JJSzwarcman 


poleca gotowe FUTRA damskie íme- 
skle, ora” 
kiego rodzalu po cenach przystępnych 

NA DOGODNYCH WARUNKACH, i 
Obefrzenie nie obowiązuje do kupna. | 


októr 


i Wołkowysk 


Zachodnia 57, 
(Cegielniana 19) 
Choroby skórne 
i weneryczne. 
Leczenie lampą 
kwarcową+ 
Przyjmuje od godz, 

i 4— 


w niedz. i święte, 
11—1 
wadzka 11 wiadomość u dozorcy, Dla pań od 4>—5 8—10 i 


Co dziś usłyszymy z głośnicy 
radjo-aparatu? 


Sobota, 10-g0 grudnia. 

Warszawa, 1111 m. — 12.00 Komunikaty; 12.20 
Koncert z płyt gramafonowych Actuelle, wytwór- 
ni Sp. Akc. Adam Klimkiewicz; 14.00 Program I 
kursu spółdzielczego; 14.00 Odczyt p. t. „O spół- 
dzielczych piekąrniach i młynach“ wygłosi p. Ste- 
fan Pióro; 14.25 Odczyt p. t, „Związki rewizyjne 
w Polsce i ich rola“ wygłosi inż. Tad. Zakrzew- 
ski; 14.50 Koncert (do programu I kursu spółdz ; 
15.15 Zakończenie kursu. Przemówienie p. Szcze- 
pana Mędrzeckiego; 15,30 Kommmikaty; 16.00 Od- 
czyt p. t. „Psychologia zwierząt w szkole“ wygł. 
p. Kazimierz Czerwiński; 16.25 Nad program | ko 
mumikaty; 16.40 Odczyt p, t, „Zadanie samorządu 
w świetle polityki komunalnej“ wygłosi prof, Le- 
om Wł Biegelelzen; 17.05 Komunikaty ekonomicz- 
ne P, A. T; 17.20 Odczyt p. č „Uczta Trymal- 
chjona* wygł. prof. dr. Gustaw Przychocki; 17.45 
Audycja zespołowa z ilustracją” muzyczną p. t. 
„Podróż św. Mikołaja" (J. Porazińskiej); 1900 
Komunikat rolniczy; 19.15 Rozmaitości; 1935 
Transmisja z Katowic. Odczyt p, t. „Rozwój skar 
bowości na Slaski" wygł. dr. Michał Bielak, nacz. 
wydz. skarbowego w Katowicach: 20.30 Muzyka 
lekka. Wykonawcy Orkiestra P. R. pod dyr. Zdzi. 
sława Górzyńskiego, Olga Orieńska (śpiew) 1 St 
Nawrocki (akorp.); 22.00 Sygnał czasu I komu- 
mikaty;; 22.30 Transmisja muzyki tanecznej. 


WAT.KA Z PAST-a. 


Wczoraj o godz. 8-ei wieczorem w lo 

kalu Stowarzyszenia Kupców. Piotrkow- 
ska 73, odbyło się zebranie miejscowych 
przedstawicieli społeczeństwa. Zebraniu 
przewodniczył wiceprezydent m. Łodzi, 
p. Stanisław Rapalski. 
_ Zebrani po wysłuchaniu przemówień 
delegatów Centralnezo Zwiazku Abonen- 
tów Telefonicznych Rzecz. Polsk. z War- 
szawy, prezesa Związku dr, Stefana Ma- 
czyńskiego, członków zarzadu Maksvmi- 
lianą Zachcińskiego i Bogdana Odlanie- 
kiego-Poczobnta. uchwalili: 1-0 wyrazić 
gorące uznanie dla dotychczasowej dzia- 
łalności Zw. Ab. Tel. Rzecz. Polsk. w 
Warszawie. 2-0 utworzyć oddział łódzki 
Związku Abonentów w celu moralnego i 
materialnego poparcia dalszei słusznej ak 
cji centrali i w naibliższych dniach zwo- 
łać organizacyjne zebranie. 


Q GWARANCJACH KREDYTOWYCH. 
W lokalu Towarzystwa Prawniczeco 
w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 91 odbę- 


* dzie się w sobote. dnia 10 grudnia odczyt 


adwokata Ludwika Domańskiego na te- 
mat. O gwarancjach kredytowych“. 


Teatr, muzyka i sztuka. 


TEATR MIEJSKI. 

„Kredows koło” ukaże stę dziś, sobota, o godz. 
4-ej po. poludniu, po. cenach popularnych, Pó tem 
przedstaw u wyborna ta sztuka znów na czas 
dłuższy zejdzie z afisza. 
yzwolenie* z Juliuszem Osterwą grane be- 
lrłś wieczorem po raz drugi oraz w dalszym 
ciagu cze trzy raży: jutro wieczorem, we wto 
rek i w Środę. Na wszystkie te przedstawienia 
kasa zamawiań sprzedaje bilety. Poniedziałkowe 
przedstawienie zakupione zostało przez Związki. 

„Peer Gynt" grany będzie futro, niedziela, o 
godz. 3 1 pół po poludniu po cenach popularnych. 

„Czarodziejska fujarka* dana będzie po Taz o- 
statni ma poranku w niedzielę, o godz. 12-el. Po- 
zosłałe bilety w kasie zamawiań. 


d 


TEATR KAMERALNY 
daje dziś i jutro, sobota i niedziela, dwa przedsta- 
wienia popołudniowe o godz. 5-ej, na których po 
cenach zmiżonych dana będzie „Sonata Kreutze- 
rowska“ z K. Adwentowiczem. g 


j 
| 
I 
Narutowicza 42 tel. 66-31 | granicznych 
(sklep frontowy) | 

! 


SKÓRKI pojedyńcze wszel- 


nia, 


H. GAIKZ 


Cegielnint a 43 
— tel. 41-32. — 
Specjalista chorób 
skórnych, wenery- 
cznych i moczo- 
płciowych. Lecze- 
nie szt. słońcem 
wyżynowem: 
Przyjmuje od godz: 


„KIIR(ER ŁODZKI”. — Sobota. 10 grudnia 1927 roku. 


Dziś i jutro wieczorem w dalszym ciągu świe- 
żo wystawiona zabawna komedjo-farsa Zygmunta 
Kaweckiego „Fura słomy” z Morską, Ziembińską, 
Zmiczem, Krotkem, Brodniewiczem i Mrozińskim 
w rolach głównych. Początek o godz. 9 wiecz, 

Bilety w kasie zamawiań dziś od 10 rano do 
4 po południu, od 4-ej w kasie Teatru. 


TEATR POPULARNY. 

Dziś o godz. 8.20 wieczorem premjera „Chło- 
pów” Wł. Reymonta, dramatu w 4-ch aktach (6 
obrazach) z ilustracją muzyczną w inscenizacji J. 
Zawieyskiego. Reżyserja M. Mieczyńskiego. Efek 
towne dekoracje oraz barwne kostjamy własnej 
pracowni projektu mał. W. Makojnika. W głó- 
wnmych rolach pp. Wernisówna, Bronowska, Bis- 
kupska, Mieczyński, Madaliński, Szafrański, Bol- 
kowski. Kasa czynna od 11 rano do 9 wiecz. bez 
przerwy. 

TEATR W SALI GEYERA. 

W. sobotę 1 niedzielę w sall Geyera, Piotrkow- 
ska 295, trzy przedstawienia operetki „Gri-Gri*, 
która w pełni powodzenia zeszła z afisza teatru 
przy ul. Ogrodowej po 30-tu przedstawieniach. 
Obsada ról premierowa z wyjątkiem roli Twony. 
w której ukaże się nowozaanzażowana wodewi- 
listka p Zofja Piątkowska. Reżyserja R. Urbań- 
skiego, 


KURJER SPORTOWY. | 


Lekko-atleci Europy na Oli 


„Idrottsbladet“, pismo sportowe, wy- 
chodzące w Sztokholmie. zamieszcza w 
jednym z ostatnich numerów poniżej po- 
daną tatele, która zawiera przypitszczal- 


na punktacje lekkoatletów Europy na 
e 

3 

; |$ 
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1, Szwecja . 
2. Finlandja . 
3, Niemcy. » 
4 Anglija s 
. Węgry . + 
Holandja « 


ella 


u 


II lu 


Francja 


Nr. 339_ | 


TEATR LIT.-ARTY. 

Dziś w dalszym R DYCZNY „GO! € 
powodzeniem rewia „Precz z zozwodamić 
Nela, W. Jastrzębca, B. Hertza, J. 

Billy. Doskonała rewia zapełnia Aron, 
wnię do ostatniego miejsca, wę 


JUTRZEJSZY PORANEK 
gb mod. NICZNY „WOJ 
ro o godz. 12-ej w południe odh 

powiedziany poranek symioniczny g skle. sj 
bitnego solisty Zbigniewa Drzewieckiego, który: 
degra z towarzyszeniem Orkiestry Piltarmoni 
nej Francka Wariacje symfoniczne 1 po raz pi 
szy w Łodzi Debussy'ego Danse sacré oraz 
profane, W drugiej zaś części Orkiestra Filh 
niczna pod dyr. Teodora Rydera wykona 
ną 4-tą symfonię Czajkowskiego oraz y 
Lalo do op. „Rol d'Ys“. Program więc futrzej 
go poranku zapowiada się niezwykle interes 


Z POLSKIEJ Y. M. C. A. 

Dziś, t.j. w sobotę, o godz. 7.30 wiecz | 
odbędzie się w sali Polskiej YMCA, Piotrkowi H 
Nr. 89, zapowiedziany koncert Tow. Śpiew, c 
„Marjańskiego”* pod batutą dyr. B, Ullasa w 
ście dla członków bezpłatne. 


mnjadzie Amsterdams 


przyszłej Olimpiadzie w Amsterd 
Wymienione pismo na pierwszem mieję 
stawia Szwecję 
trzecie miejsce z. 
ski niestety nie z 
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7 
8. Danja . + 
9. Włochy . 
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Wiadomości zagraniczne. 


Na zebraniu szwedzkiego Związku 
Piłki Nożnej postanowiono, że zawodnicy 
szwedzcy wezmą udział w Olimpiadzie 
w roku przyszłym, o ile szwedzki Kom. 
Ol. pokryje z własnych funduszów wy- 
datki ekspedycji. 

Międzynarodowy Związek Łyżwiar- 
ski postanowił zmienić metode obliczania 
podczas konkursów międzynarodowych 
w ten sposób, że na 500 mtr. każda se- 
kunda będzie uważana za 1 punkt, na 
1500 mtr. wprowadza sie dzielnik 3. na 
5000 mtr. dzielnik 10, na 10.000 mtr. dziel 
nik 20. Tak otrzymane liczby będą uwa- 
żane za punkty. 

W Gdańsku odbyły się zawody piłki 
nożnej pomiędzy Polskim Klubem Geda- 
nja, a klubem piłkarskim policji gdańskiej. 
Zwycięstwo odnieśli Polacy, biiąc prze- 
ciwników 4:3. Zwycięstwo. to wysuneło 
ostatecznie polskich piłkarzy na jedno z 
pierwszych miejsc wśród klubów piłki 
nożnej w W. M. Gdańsku. 


handlowy 


tychmiast do oddania. Wi 
H. KRÓL, Ogrodow: 


@ rontowy LOKAL 


parterowy w centrum miasta na- 


rirliatla 


|RENEDNKSO 
TNEJECZE! 


Niemcy wysyłają 320 ludzi 
igrzyska Olimpijskie, 


mierzy, 5 pięciobojowców. 14 ka 
45 pływaków. 27 wioślarzy, 15 2ean 
28 gimnastyków, bokserów I ieźdźod! 
tennisistów 12. Liczebnię ed 
wynosi około 320 ludzi. 


Zakopane imi 


Bulwary Słowackiego 5 (na Bysk 

nowy pierwszorzędny A 

rządem St, Szeterowej i E. 

z zimną i ciepłą wodą, łazienkami, 
dami. Ceny ni 


Dr. num "i 
p p RÄ yy M 


Południowa 23 naran 
Specjalista S AEE 
Chorób skóre 


adomość 
a 4. 


Zarobki 


Dr. med, giaa 


otomany, 
Chor. skórne weno- 


sztuczne, 
połamane kupuje 
i najlepiej 


„Pracyzja”. 
Piotrkowska 123 w podwórzu, 


krzesła wyściałane 
solidnej roboty, ta 
nio ina dogodnych 
warankach, i 


ryemne í mocro. muje wszelkie ob- iebieni 
płełowe stałanki i reperac- podniebienia, „Kor 
Gdańska 49. je — Przezdziecki, ony złote i platy. 
Przyjmuje od 9 do Piotrkowska 108, nowe, Mostki złote 
10.30 r. od 1—2.54 Spłaty 
pep. i od 8—9 w częściowe» 


nych, wene- 
rycznych i mo- 
czopłciowych. 
Leczenie « światłem 
(Lampa kwarcowa) 
Przyjmuje 9 do 11 
od 5—8 wiece, 


o) 
Gab. Lek. Dent 


KARE 


nawet być wdnyso: 
face) Ale 


płaci: 


tapicerskt TADOWSKA 
A gat 51 Główna S1 
leczenie 
plombowanie zę- 
ków, 
przyj ZĘBY sztucz 


podniebieniu i 


ex) Sprawozdanie ekonomiczne kon- 
lula generalnego Rzeczypospolitej Pol- 
j w Berlinie Stanisława Zielińskiego i 
Jimsula R. P. w Hamburgu d-ra Włady. 
iwa Namysłowskiego za rok 1926, wy- 
[üne nakładem „Przemysłu i Handlu", za- 
[Meraija szereg ciekawych danych, 
Igacych stosunków handlowych Polski z 
mcami. 

T P, Konsul Zieliński podkreśla, że eks- 
[prt Niemiec do Polski 1 naodwrót wzra- 
[iat w roku sprawozdawczym z kwartału 
| kwartał, podczas gdy do Rosji sowiec- 

zmniejszał słę. Wywóz do Polski był 
wet w II i TV kwartale 1926 roku więk- 
ty od wywozu do Rosii. 
Import masła polskiego zapoczątkowa- 
w roku sprawozdawczym na Szerczą 
falę, stale wzrasta, W 1925 r. przywie- 
ogótem masła polskiego 4410 q., war 
1,654,000 Rmk., zaś w _ 1926 roku 
33 q., wartości 12,823,000 Rmk. oraz z 
lM. Gdańska w tymże okresie — 888 q. 
tości 230,000 Rmk., ogółem więc im- 
owano z polskiego obszaru celnego — 

8,221 q., wartości 13,053,000 Rmk. 
| Z tych cyfr wynika, jak wielce wzrósł 

sport masła polskiego do Niemiec w 
Migu 1926 roku. W porównaniu do 1925 

ieksport masta polskiego do Niemiec 

ósł prawie 10-krotnie, 
P. konsul generalny Rzeczypospolitej 
skiej w Berlinie zwraca uwagę, że nis- 
inofity gatunek towaru powoduje, iż 
współzawodnictwie z Jnnemi krajami 
isto polskie nie osiąga cen płaconych, 
za masło duńskie, czy estońskie, choć- 
tei samej jakości. Zdarzałą się wypad- 
i że najlepsze masło polskie sprzedawa- 
Kest na tutejszym rynku, iako prima 
nieckie, a nawet duńskie, a gorsze ga- 
ki nazywa się masłem polskiem. 
Drugim towarem, przywożonym w 
ich ilościach z Polski do Niemiec, sa 
|, które mimo wysokiej stawki celnej 
jaja pochodzenia polskiego za 100 kg. 
225 Rmik., dla innych państw — 5 Rmk.), 


Sporcie jaj do Niemiec. 
Wedtug urzedowej statystyki przywie 
do Niemiec w 1926 roku 2,362,472 
sztuk jaj, o wadze 141,413,300 kg. 1 0 
tości 234,348,000 Rmk. 

Na pierwszym miejscu w imporcie z 
llproc. (149,757 tys. sztuk) stoi Holandia, 
lugie miejsce zajmuje Polska z 372,269 

czyli 15 proc., trzecie — Rosja z 10,7 
(254,017 tys.), czwarte Jugosławia z 

proc. (217,415 tys.), piąte Włochy z 8,9 
foc. (209,751 tys,), szóste Danja z 6,9 
A tys.), siódme miejsce z 6,7 


. Butgarja, ośme Rumunja z 5,9 proc., 
IMlewiąte Wegry z 54 proc., wreszcie in- 
| jkraje z importem mniejszym Około 


[Ewentualne poczynania niemieckich sfer 
celu samowystarczalnej produkcji, a 
[ki samem ograniczenia importu, nie ma- 
Iealnych podstaw. 
Na specialna uwagę zasługują stosunki 
owe Polski z Hamburgiem i Brema. 
W stosunkach handlowych Polski z 
burgiem | jego okręgiem konsularnym 
odróżnić następujące dwa zasadni- 
rodzaje: a) bezpośredni handel między 
ją, a okregiem Hamburga (t. zn. to- 
ir szedł od producenta w Polsce do kon- 
ta w Niemczech i odwrotnie) ib) 
| pośredniczący, prowadzony przez 
ych kupców, pomiędzy Polską a za- 
przyczem wywóz wzgl. przywóz 
at się przez porty polskie, niemiec- 
i droga lądową. 
w powyższych stosunkach przypadła 
wi handlowemu rola międzynaro- 
o rynku tranzytówo-zamorskiego. 
ten ujemny dla rozwoju naszych 
ków gospodarczych wykazuje 
jeszcze tę zależność gospodarczą w 
czy imporcie od czynników 0b- 


Sobota, 10 grudnia 1927 r. 


cych, co jest jednak spowodowane uzyska 
niem przez Hamburg i Bremę stanowiska 
rynków światowych dla pewnych artyku- 
łów, jak bawełny, mąki, cukru, tytoniu, to- 
warów kolonialnych, tłuszczów, spirytusu, 
zboża, metali, owoców południowych. 

„ Poszukiwano ze strony sier kupiec- 
kich okregu hamburskiego dla własnej 
konsumcji, a zwłaszcza na eksport za- 
morski, następujących artykułów pol- 
skich: drzewa, zboża, ziemniaków, szmat 
i odpadków papieru z roślin sirączko- 
wych, ryb (węgorzy), kaszy jaglanej, 
drożdży, krochmalu, naczyń emaljowa- 
nych, nawozów sztucznych, linoleum, wy= 
robów tekstylnych, ielit, lamp morskich i 
górniczych, kufrów, mebli, ram złoconych, 
mączki kartoflanej, smoły, soli ladalnej, 
cementu, rur, drutu, żelaza w sztabach, 
szyn, różnych wyrobów mełalowych, ko- 
ni, wyrobów krzemionkowych, włosienia i 
skór. 

Z zestawień przytoczonych w sprawo- 
zdaniu wynika, że głównym obszarem cią 
żenia w eksporcie okręgu konsulatu w 
Hamburgu do Polski, jak również głów- 
nym dostawcą były wojówództwa za- 
chodnie, następnie dopiero pozostałe dziel- 
nice, a więc województwa południowe i 
dalsze. 

Poważną rolę w tych stosunkach ode- 
grał Gdańsk. co jest tylko dodatnim dla 
Polski objawem, ponieważ ze wzrostem 
obrotu towarowego morskiego zagranicy 
via Gdańsk z Polska, powoli ale systema- 
tycznie zbliża się obca ilora do wybrzeża 
polskiego, a tem samem do kraju naszego. 

Zgodnie z zestawieniami przytoczone- 
mi przez p. konsula d-ra Namysłowskiego, 
sytuacja polskiego eksportu była w roku 
sprawozdawczym 1926 korzystniejszą od 
importu. 

Zatarg celny z Niemcami zmusił tak 


OSONU ANDLOWE POLSRO-MEMIECKIE W ROKU UREGŁYM. 


czynniki rządowe jak 1 zainteresowane 
sfery gospodarcze Polski do intensywniej. 
szej pracy na polu gospodarczem, do re- 
wizji istniejących stosunków wewnę- 
trznych I zagranicą, do zorganizowania 
eksportu na pewnych ustalonych i zdro- 
wych zasadach, do uniezależnienia się go- 
spodarczego od Niemiec — przez szukanie 
nawych rynków zbytu i dostawców. Do- 
prowadziło to do pewnego udoskonalenia 
produkcji, standaryzacji częściowej na- 
szych artykułów wywozowych (drzewo, 
meble, jaja, cement 1 inne), które dzięki 
jeszcze swej jakości I taniości, nietylko że 
opierały się silnej Konkurencji zagrani. 
cznej, ale były poszukiwane i niemożność 
ich otrzymania była powodem narzekań 
ze strony hamburskich fabryk chemi- 
cznych i drzewnych. 

Do ożywienia tych stosunków przyczy 
nita się również ruchliwość hamburskiego 
kupiectwa, które dzięki swej wielkiel zna- 
jomości stosunków miedzynarodówo-ga- 
spodarczych, rynków światowych było 
właściwie inicjatorem naszego eksportu i 
Importu, a to z powodu niezaradności, bez 
planowości, nlezdecydowanego stano- 
wiska polskiego kupiectwa. 

Godzi się nadmienić, że dotkHiwie daje 
się odczuwać brak odpowiednio zorgani- 
zowanej propagandy | włastych placó- 
wek, specjalnie handlowych zagranicą, 
któreby torowaty drogę dla towaru pol- 
skiego I były awangarda w nawiazywaniu 
stosunków gospodarczych z zagranicą. 

Przypuszczaś należy, że działalność 
państwowego instytutu eksportowego 
przyczyni sie do poprawy pod tym wzgle= 
dem, zwłaszcza, żo z chwilą zawarcia 
traktatu handlowego z Niemcami nastapi 
znaczne ożywienie stosunków handlo- 
wych pomiędzy temi dwoma DARE. 


Procedura udzielania kredytów budowlanych. 


Rozporządzenie ministra skarbu w „Dzienniku Ustaw" 


ex) W nr. 42 „Dziennika Ustaw“ z 
dnia 9 maja r. b. ogłoszone zostało rozpo- 
rządzenie Prezydenta Rzplitej o rozbu- 
dowie miast. 

Z rozporządzeniem tem wiązano duże 
nadzieje na ożywienie ruchu budowlane- 


go w nadchodzącym wówczas właśnie 
sezonie, to też spodziewano się. że prze- 
pisy wykonawcze do wspomnianego roz- 
porządzenia ukażą się w bardzo krótkimi 
przeciągu czasti 

Ale upływa miesiąc za miesiącem, a 
rzeczonych przepisów wykon. jak nie 
było — tak nie było. I dopiero w ostat- 
nim nr. 106 „Dziermika Ustaw“ z dnia 2 
grudnia r. b. a więc prawie po siedmiu 
miesiącach, ukazało się rozporządzenie 
ministra skarbu, wydane w porozumieniu 
z innymi zainteresowanymi ministrami 
w sprawie wykonania rozporządzenia 
Prezydenta Rzeczypospolitei o rozbudo- 
wie miast. 

Podania. w sprawie przyznania kre- 
dytów budowlanych maja być uwzględ- 


niane w następującej kolejności: 1) gmi- 
ny miejskie, 2 ucje społeczno- 
humanitarne, 3) spółdzielnie mieszkanio- 
wo-budowlane, 4) osoby prywatne. Nie- 

ie jednak od tej kolejności pierw- 
szeństwo bedą mieć budujący małe mie- 
szkania. £ 

Wypłaty przyznanego kredytu doko- 
nywane być mają w miarę postępu robót, 
pozostających pod kontrolą Banku Go- 
spodarstwa Krajowego. 

Omawiane rozporządzenie wykonaw- 
cze zawiera także przepisy o państwo- 
wym podatku od placów budowlanych, 
który będzie jednym ze źródeł dochodo- 
wych Państwowego Funduszu Rozbudo- 
wy. Miast. 

Podatek ten pobierany bedzie od pla- 
ców budowlanych, t. j. nadających się do 
do zabudowani: a niezabudowanych. 
Podatek wynosić będzie 0,5 proc. (w 
śródmieściu większych miast — 1 proc.) 
od wartości szacunkowej. 


Prace nad przyszłą włókienniczą taryfa celną, 


z pracami Komisji 
Włókienniczej, która pod przewodni- 
ciwem dyrektora Państwowei Szkoły 
Włókienniczej w Łodzi p. Troianowsi 

go realizuje nową taryfę celną włóki 

uiczą, powołano do współpracy wybit- 
nych przemysłowców łódzkich. Komisja 
Włókienricza utwcerzyła 7 podkomisyż, 
na czele których staneli: pp. wiceprezes 
Związku Przemysłu Włókienniczego w 
Państwie Polskiem M. Kerubaum (pod- 


ex) W związku 


komisja przemysłu wełnianego), inż We- 
sołowski (podkomisja Inu, konopi i juty). 
b. dyrektor Zakładów Przemysłowych 
Sz. Rozenblata Śrzednicki (podkomisja 
przemysłu bawełnianego), Emil Hirsz- 
berg (podkomisja przemysłu dzianego) i 
J. Librach (podkomisja jedwabnicza! 
z tego do współpracy zaproszone 
organizacyj przemysłowych i tech 
niczuych Łodzi (p) 
x— 


„Kurjer Łódzki: 


Rynek akcyjny Í walutowy. 


ex) Na rynku akcyjnym panowała do- 
tychczas tendencja wybitnie zniżkowa. 
Wpłynęły na to przedewszystkiem brak 
gotówki, następnie zaś sytuacja na Lit 

isa, jako też banki wstrzymywały 
w związku z tem od większych operacyj 
a ponieważ publiczność zleceń naogół nie 
dawała, obroty były niewielkie. 

W ostatnich jednak dniach nastąpiła 
lekka poprawa, spowodowana pogłoska- 
mi o bliskiem utworzeniu konsorcjum ban 
ków, które ma zakupić na własny rachu- 
nek większą partię papierów giełdowych 
Po za tem zaczęły napływać również za- 
mówienia zagraniczne, co wywołało = 
wienie się obrotów? Tendencja giełdy 
jest jednak pomimo wszystko słaba, a fak- 
tycznego wzmocnienia według zdania fa- 
chowców oczekiwać należy dopiero po 0- 
trzymaniu przez przemysł i handel wię- 
kszych kredytów gotówkowych oraz po- 
myślnego załatwienia sprawy litewskiej. 

W ostatnich dniach dał się zauważyć 
wzmożony popyt na akcje „Ostrowiec- 
kie", co stoi w związku z zakupami bel- 
giiskiemi oraz poważnym rozwojem Za» 
kładów Ostrowieckich. Ogłoszone z koń 
cem października r. b. sprawozdanie tych 
zakładów na rok operacyjny 1926/27 
stwierdza, że wyprodukowały one w tym 
roku 67,227 ton bloków, 4233 ton odle« 
wów, 67,626 ton żelaza, stali i wyrobów. 
1170 węglarek 20-tonnowych, 41 wagoni- 
ków wąskotorowych i 52 wywrotek. Pod- 
czas gdy suma, uzyskana ze sprzedaży 
wyrobów wyniosła w roku operacyjnym 
1925/26 tylko 14.258,985 zł, to w roku 
1926/27 wyrażała się ona kwotą zł. 
30,563,476 zł. Zysk za rok 1926/27 wyno- 
sił 3,321,248 zł, wobec czego wypłacono 
dywidendę w wysokości 14 proc. 

Z innych akcyj grupy metalurgicznej 
cieszą się stałem zainteresowaniem „Sta- 
rachowice", prócz tego znączniejsza ilość 
obrotów przypada na „Modrzejów" i „Lil- 
popy'. Bardzo popularnym papierem SA 
akcje „Warszawskiego Towarzystwa Ko! 
palń Węgla“ oraz „Warszawskiego Tow. 
Fabryk Cukru". 

W ostatnim czasie wprowadzono do 
obrotów giełdowych następujące akcje: 


„Warsza £ 

drugiej emisji 100,000 sztuk po zł. 25 war- 
tości nom., akcje „Zawiercie“ szt. 148,500 
w walucie złotowej, powstałych z prze- 
walutowania jednej sztuki po 60.000 ma- 
rek na 60 zł. w nom., akcje Warszaw- 
skiego Tow. Fabryk Cukru 111,150 sztuk 
na okaziciela oraz 12,350 imiennych u- 
przywilejowanych, czyli razem 123,500 
sztuk. Dawnych sztuk 16 po marek 1,000 
stanowi jedną nową wart. nom. 100 zł. 

Prócz tego dopuszczono do urzędo- 
wych notowań akcje Powszechnego Ban- 
ku Kredytowego; 444 akcje 8-ej emisji 
powstałe z przewalutowania akcyj mar: 
kowych w stosunku 804 akcje po 280 ma- 
rek stanowią jedną nową za 25 zł. wart, 
nominalnej, 

Na rynku papierów lokacyjnych wa- 
hania kursów są nominalne. Listy za- 
stawne mają tendencję niejednolitą. Po- 
szukiwane są listy prowincjonalne. Do 
notowań giełdowych wprowadzono 8 i 10 
procentowe listy zastawne Towarzystwa 
Kredytowego m. Radomia, Pierwsze no- 
towane są 80, drugie 90 zł. za 100 zł. no- 
minalnej wartości. Obligacje m. Warsza- 
wy z 1917 i 1919 r. cieszą się nadal nie 
słabnącym popytem. Płacą za pierwsze 
6.50 — 6.70, za drugie 4,50. Kwestja prze- 
rachowania tych obligacyj nie została do- 
tychczas rozstrzygnięta. W grupie po- 
życzek państwowych ma mocne usposo- 
bienie 5-proc. pożyczka premjowa dola- 
rowa. Nieco większym wahaniom ulega- 
ia 5 oraz 10 proc. pożyczka kolejowa. 

Na prywatnym rynku akcyjnym obro- 
ty są wieksze, nastrój ożywiony. Prócz 
kasowych. przeprowadza się także dość 
znaczną ilość operacyj terminowych ma 
15-80 i ultimo grudnia. 


Na oficjalnej giełdzie walut obroty są 
bardzo małe, co tłumaczy się tem, że wię- 
kszą część zapotrzebowania pokrywają 
banki przed zebraniami. Dopływ walut 
do instytucji emisyjnej był ostatnio mniej- 
szy. Bilans Instytucji tej za drugą deka- 
dę listopada wykazał spadek walut i de- 
wiz brutto o 15,198,021 zł., natomiast net- 
to o 10,477,920 zł. i wyniósł po potrące- 
niu zobowiązań walutowych i reporto- 
wych w kwocie 40.851.730 złotych — 
907,148,836 zł. Zapas złota i srebra Ban- 
ku Polskiego wzrósł o 29,833,663 do 
460,465,844 zł. Portfel wekslowy zwięk- 
szył się bardzo nieznacznie, gdyż 0 
991,148 do 431,369,023 zł. Salda na ra- 
chunkach żyrowych i innych zobowiąza- 
niach zwiększyły się o 35,237,789 do 
314,378,856 zł. Obieg banknotów zmniej- 
szył się ô 21,787,130 do kwoty 867,469,366 
zł., a stan polskich monet srebrnych i bi- 
lonu, przyjęty do zapasu banku o 194,779 
do 1,332,332 zł. 

Tranzakcje dolarami na giełdzie war- 
szawskiej są minimalne: dlatego też kursu 
ich, który utrzymuje się na niezmienio : 
nym poziomie 8,88, na niektórych zebra- 
niach wcale nie notują. Dewizy na New 
York notowane są Bank Polski pła- 
ei za dolary 8.86 (większe banknoty) i 8,85 
(banknoty iedno i dwudolarowe). Tran- 
zakcje kalblem na N. York przeprowadza- 
ne są na 8,91 i 3/4 do 8.92. Przy zamianie 
gotówki na kabel dopłaca się 3 i 1/2. przy 
zamianie czeków na kabel przeważnie 2 
promille. Na rynku prywatnym płacą za 
dolary 8,88 i 1/2. 

W grupie dewiz europejskich mają sil- 
ną tendencję Londyń, Amsterdam, a ostat- 
nio Zurych. Dewizy na Gdańsk notowa- 
ne są 173,90 — 174.00, na Berlin zaś 
212,05 — 213,00. Czerwońcami sowiec- 
kiemi przestano się chwilowo intereso- 
wać. Drobne tranzakcje zawierano ostat- 
nio na 3,65 dolarów. 

Gram czystego złota notują nadal — 
59244. Ruble złote są nieruchliwe i u- 
trzymują się w granicach 4,72 i 1/2 do 


Siwa Z. W. 


“1 Tam. Kredytowego 


Przemysłu Polskiego. 


ex) Wobec ukazania się w kilku pi- 
smach wzmianki, w sprawie przebiegu ro 
kowań przedstawiciela grupy finansowej 
amerykańskiej, p. Klopstocka z Towarzy- 
stwem Kredytowem Przemysłu Polskie- 
go, otrzymaliśmy od tegoż T-wa następu- 
jące wypaśnienia: 

Na skutek uczynionych przez p. Klop- 
stocka propozycyi, T-wo Kredytowe 
Przemysłu Polskiego, występując z upo- 
ważnienia przemysłowców w roli li-tylko 
bezinteresownego pośrednika, prowadziło 
od dłuższego czasu rokowania w celu zre 
alizowania należących do wspomnianych 
przemysłowców listów zastawnych T-wa 
Kredytowego za sumę $ 5,000.000. Nie 
mogąc uzyskać zgody zainteresowanych 
przemysłowców na proponowaną przez 
p. Klopstocka zbyt niską cenę za listy, 
tranzakcja narazie nie doszła do skutku. 
T-wo Kredytowe żadnej umowy z p. Klop 
stockiem nie zawarło I żadnych zobowią- 
zań z powodu prowadzonych rokowań 
"wobec p. Klopstocka nie posiada, a wsku- 
tek tego nie może ani T-wu Kredytowe- 
mu ani też przemysłowcom, grozić jaka- 
kolwiek akcia prawna ze strony p. Klop- 
stocka. 


Szacunek bawełny. 
ex) Dnia 8 b. m. ogłoszony został ofi- 


ojalny szacunek zbiorów bawełny, który 
przedstawia się następuiąco: 12.789.000 


bel. Oczyszczono zaś 11.743.000 bel bit- 
zy się ponowna, dość poważ* 
h) 
to ideał wszystkie! 
2 sażu jedyniej patent 
tecznie działające 
"kropka na exole". Do nabycia w każdym skła- 


welny. Szacunek ten wypadł znacznie 
żej, aniżeli przypuszczano. czem wła- 
cen bawełny: (al 
pań. Dlatego też uży- 
aj wać winny do ma- 
aparat, 

5 uPUNKT- ROLLER” 

który posiada sku- 

J ssawki ka uczukowe 

zwołać należy na oryginalny snak ochronny 
dzie sanitarnym: Najpraktyczniajsze jako poda- 

rek gwiazdkowy, 


na. zm 


= 


: KURIER ŁÓDZKI”. — 


Sobota, 10 grudnia 1927 ro 


U 
r 


Eksport towarów włókienniczych z Łodzi. 


ex) Na podstawie danych, uzyska- 
nych w Związku Eksportowym Przemy- 
słu Włókienniczego w Łodzi, eksport to- 
warów włókienniczych. w miesiącu listo- 
padzie b. r. przedstawiał się następująco: 
Wywieziono: towarów bawełnianych bia 


łych 3.506 kg. na sume zł. 40.418,00: 
towarów bawełnianych kolorowych 
254.301 kg. na sume zł. 2.357.445,00; 


towarów półwełnianych 12.768 kg., na 
sume zł. 160.604,00: towarów wełnianych 
48,558 kg. na sume zł. 605,682.00; przę- 
dzy czesankowej kolorowej 73.404 kg., na 
sunię 2 204.867,00. -- Ogółem wywiezio- 
no 392,537 kg.. na ogólną sumę 5.378.016 
złotych. 

W porównaniu z mięsiącem paździer- 
nikiem b. r. kiedy to eksport wyniósł 
532.466 kg., na sumę zł. 5.961.985 w mie- 
siącu listopadzie wywieziono towarów 
mniej, znacznie natomiast zwiększy! się 


eksport ten w porównaniu z listopadem 
roku ubiegłego kiedy to wywieziono to- 
warów na sumę zł. 2.757,481. a mianowi- 
cie 273.396 kg 

Zwrot cła stosownie do wydanych 
410 zaświadczeń wyniósł w listopadzie 
b. r. złotych 96.848.30. 

Co do poszczególnych kraiów. to eks- 
port towarów włókienniczych w listopa- 
dzie b. r. przedstawiał się jak następuje: 
Daleki Wschód (Chiny, Japonia) złotych 
1.914.210.00, Litwa zł. _1.072.487,00, Ru- 
munja zł. 623.887,00, Bliski Wschód zł. 
503.606,00, Anglia zł 380.179,00, Amery- 
ka zł. 244.886,00. Kraje Nadbałtyckie zł. 
213.859,00, Niemcy 143.660,00. Austria. 
Węgry, Czechosłowacja i Jugosławia zł. 
116.172,00, Bułgaria zł. 102.000.00, Afry- 
ka zł, 56.709,00, Różne kraie 6.161,09. -- 
Razem zł. 5.378016,00. 

Adhal. 


Nowa giełda bawełniana 
w Manchesterze. 


ex) Związek Przemysłu Bawełniane- 
go w Manchesterze organizuje nową giet 
dẹ dla zakupu surowej bawełny loco ~- 
w celu przyjścia z pomocą przędzalniom 
tego okręgu przemysłowego i obniżenia 
kosztów  niełdowych, składowych i 
transportowych w porównaniu z cenami 
w Liverpoolu. W kołach liverpoolskich 
wiadomość ta przyjęta została niechętnie. 
obawiają się bowiem konkurencji i prze- 
powiadają, że przyszła giełda będzie 
mieć tylko znaczenie lokalne. O ileby bo 
wiem ceny, oferowane w Manchesterze. 
były niższe od liverpoolskich — tówar 
nie będzie kierowany do portu w Maw- 
chesterze. Koszty nowej giełdy nie od- 
biją stę na cenie dlatego, że kupujący 
przystępują do gie!dy bezpłatnie. Liver- 
poo! jest zdania, że giełda w Mancheste- 
rze na bawełnę surową jest zupełnie 
zbędna Manchester bowiem posiada jako 
ośrodek przemysłowy dużą giełdę, przę- 
dzy bawełnianej. Przyszłość pokaże, ja- 
kie znaczenie będzie miała ta nowa giet- 
da, sprawa ta jednak jest dla nas o tyle 
ważna, że i w Polsce dla obniżenia ceny 
bawełny surowej, jeżeli już nie można na 
razie zorganizować giełdy bawełnłanej, 
to przynajmniej trzeba zrobić wszystko, 
aby transporty bawełny zamiast przez 
Breme kierować przez Gdańsk. (ah 


Stan przemysłu włókien- 
niczego w poszczególnych 
krajach. 


ex) Międzynarodowy Związek Ba- 
wełniany ogłosił ostatnio raport o stanie 
przemysłu w poszczególnych krajach z 
którego wynika, że np. w Austrii stan za- 
trudnienia spadł i podczas kiedy na po- 
czątku roku pracowano na dwie zmiany, 
cbecnie pracuja tylko na jedną: w Belgii 
robocizna od 1923 r. wzrosła o 100 próc., 
dewaluacja jednak franka pozwala na du- 
że zatrudnienia fabryk. chociaż eksport 
nie jest tak znaczny, jak przedtem. W 
Jtalii przędzalnie pracują tylko 5 dni w 
tygodniu, ceny nieraz stoją niżej produk- 
„cii. Tkalnie pracwią nieco lepiej, ceny ro- 
hocizny zostały obniżone o 10 proc.; we 
Francji ceny i zatrudnienie nie są zada- 
wałające, stan częściowego bezrobocia 
zmienia się ciągle, niektóre fabryki ogra- 
niczają produkcję do 12 godzin tygodnio- 
wo. W Niemczech natomiast stan iest do- 
bry, podwyżka robocizny o 12 proc. nie 
pogorszyła sytuacji. W Stanach Zjedno- 
czonych konsumcja bawełny w tym To- 
ku w porównaniu z zeszłym jest większa. 
Jakkolwiek powyższy Związek Mie- 
dzyrnarodowy nie zobrazował sytuacji u 
nas, zaznaczyć należy, iż w Polsce stan 
przemysłu bawełnianego iest w tym roku 
lepszy. W ciągu pierwszych 10 miesięcy 
r. b. przywieźliśmy 65 tysiecy ton bawei 
uv, w roku zaś ubiegłym — 51.000 ton 


KOMUNIKATY TARGU POZNAŃ- 
SKIEGO. 


cx) 1) Firma turecka chce importo- 
wać z Polski olei lniany, oleje techniczne, 
forniery, stearynę i parafine. 

2) Firma w Konstantynopolu intere- 
suje się importem z Polski materiałów 
wełnianych, męskich i damskich. sukna, 
szerszu, gabardyttyv, aksamitu. welwetu, 
miślinu, krepy, materiału na krawaty 
oraz wszelkiej galanterii (szelki, guziki, 


torebki damskie i t. p.). Również ma za- 
Interesowanie dla importu zabawek. 

3) Firma w Konstantynopolu intere- 
suie się importem z Polski łóżek żelaz- 
nych i mosiężnych, mebli giętych, gwoź- 
dzi, podków i zamków. 

4) Dyrekcja Miejskiego Urzędu Tar- 
gu Poznańskiego otrzymała wiadomość z 
Rygi, iż ostatnio została utworzona tam- 
że Polsko-Łotewska Izba Handlowa, któ- 
ra niezawodnie przyczyni sie do nawią- 
zania bliższych stosunków handlowych 
pomiędzy Polska a Łotwą. 

5) Firma turecka pragnie importować 
z Polski nastepujące artykuły: sukno, 
wełniane materiały, aksamit, jedwab sztu 
czny, bawełniane wyroby, wyroby dzia- 
ne, zabawki, meble, papier, jute, sznurek, 
żelazne wyroby, gwoździe. zamki, por- 
celanę, fajans, cement. parkiety i kalosze. 

Bliższych informacyj udziela Miejski 
Urząd Targu Poznańskiego, Poznań, uli- 
ca Głogowska 42. 


Ceny na targach łódzkich. 


W dniu wczorajszym ceny artykułów 
spożywczych na rynkach łódzkich kształ- 
towały się następująco: 

Nabiał: masło osełkowe od 7 do 7 i pół zł. za 
kilogram; kilogram masła śmietankowego 8 zł.: 
jajka koszykowe 3 1 pół, 4 do 4,30 za mendeł; jaj- 
ka slerzynkowe 3 i pół zł. do 3.70; litr śmietany 
słodkiej 2,80 do 3 zł.; litr śmietany kwaśnej zbie- 
ranej 3.20 do 3 i pól zł.; litr mleka słodkiego 45 do 
50 groszy. 

Drób: kura 5 — 7 do 8 złotych; kurczaki 3 do 
4 zli; kaczka 5 — 7 zł. indyk od 12 do 16 zl.; toś 
10 — 14 złotych. 

Zajęce płacono od 4 do 6 zlotych; kuropatwy 
1.50 do 2.50 za sztukę. 

Ziemlopłody: kilogram złemniaków 14 do 17 gr. 
kig. buraków (ćwikły) 16 do 18 zr.; kig. marchwi 
22 do 26 gr.; złemiopłody w hurcie (cena za 100 
kilogramów) ziemniaki 18 do 14 i pół zł.; buraki 
15 — 16 zł.; marchew 18 do 22 złotych. Dowót 
ziemiopłodów z powodu dotkliwego mrozu — 
nikty. 

Ogrodowizna: główka kapusty zwykłej 20 do 
50 gr.: główka kapusty włoskiej 40 — 70 gr.; kt- 
logram fasoli 90 gr. da 1.20 gra kig. grochu polne- 
go 1.00 do 1.40; klg. cebuli 50 do 60 gr.; kalafior 
1.50 do 2 zł. 

Owoce: klg. jabtek kompotowych 80 gr. do Y 
zł.; klz. jablek do jedzenia 1 do 2 zł.; klg. suszo- 
nych śliwek 2 do 3 zl; Sznureczek suszonych 
grzybków 2 — 3 zł; za klg. suszonych grzybów 
żądana od 15 do 18 złotych. 

Ruch na rynkach słaby. PA 
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NOTOWANIA ZŁOTEGO 


w dniu 9 grudnia 1927 roku. 
Londyn za 1 funt szterl. 43.50. Za 100 
złotych: Zurych 58.15. Berlin wypłaty te- 
legraficzne na Warszawę. Katowice i Po- 
znań: 46,85 — 47.05. Gdańsk 57,39—57.53, 
wypłaty telegr. na Warszawę 57.85 — 

57.50. Wiedeń czeki 79.38 — 79.66. 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Poznań, 9 grudnia (A. W.) * 
(Notowania oficjalne) 


Ceny orjentacyjne: 

Żyto 38.75—-39.75 

Pszenica 46.75—47.75 

Jęczmień przemiałowy 33.00—35.00 

Jęczmień browarówy 39.50—41.00 

Owies 32.50—34.25 

Reszta notowań bez zmiany. 

Cena tranzakcyjna żyta w Poznaniu 
wynosi zł. 40.05. 

Ogólne usposobienie słabsze, brak go- 
tówki wstrzymuje obroty. 
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Z GIEŁDY ŁÓDZKIEJ. 
5 Na wczorajszem zebraniu giełdy łódz 
kiej zawarto następujące tranzakcje: 4 
Dolary zł, 8,8325 R iy 
Przemysł Chemiczny w .Pólsce Spy 
Akc. w Zgierzu zł. 1,80 £ 
Bank Polski zł. 154.50 ) 
W obrotach czeki na Berlin zł: 213.00), 
Obroty znacze. s 4 
W poszukiwaniu 4 i pół oraz 5-prog_ 
listy zastawne m. Łodzi złotowe, w za 
KÓW 8-proc. listy zastawne m. Ło” 
dzi. (ah) e x 


DOLAR W ŁODZI, a 

Na wczorajszym rynku prywatnym 

w Łodzi w godzinach wieczorowych dolar 

kształtował się po kursie 8.90 w żądanią 
18.88 w płaceniu. 

Tendencja utrzymana, 


Obroty nie. 
wielkie. X X 


i 
GIEŁDA WARSZAWSKA. 


Warszawa, 9 grudnia (Pat.) my 
Notowania oficjalne. "8 
Gotówka: % 
Dołary 8.88 — 8.90 — 8.86 "=, 
Czeki: d 

Holandja 360.58 
Londyn 43.52 A 
N. York 8.90 3 
Paryż 35.10 P] 
Praga 26.41 : pół K 
Sztokholm 240,75 z 
Szwajcaria 172.20 4 
Włochy 48.37 I pół Ja 
PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ` 
ZASTAWNE. 4 
Dolarówka 64.90, 64.85 d 


Pożyczka dolarowa 82.50 3 
10-proc. pożyczka kolejowa 10250 
103.25 H 
5-proc. pożyczka konwersyina 66.50 
5-proc. pożyczka konwersyma koleji 


wa 62.50 x 


8-proc. listy zastawne B-ku Gosp. 
8-proc. listy zastawne Banku „a 
zi 


92—, 93— 

8-proc. listy zastawne ziemskie N 
£0.50, 81.— s 

4 i pół proc. Fsty zastawne ziems! 
zł. 57.25, 57.75 k 

4-proc. listy zastawne ziemskie A 
52,50 

8-proc. sty zastawne m. Warsza 
zł. 80.—, 79,75, 80.75 

A BE Misty zastawne m. Warszawy: 

zi. 00— 

4 | pół proc. listy zastawne m. Wai 
szawy zł. 61— 

8-proc. listy zastawne m. Kalisza 73— 


AKCJE. 


Notowano w złotych, 
Bank Dyskontowy 130— 
Bank Polski 155—, 154.50 
Bank Zarobkowy 88—, 89.50 
Bank Handlowy 123.— 
Bank Zachodni 20—, 30.50 
Chodorów 179 — 
Czersk 1.03 
Wysoka 134— 
Nobel 43— bez Kuponu na 1926 r. 
Lilpop 39.50, 39.75 
Ostrowieckie 87.50 
Pocisk 2.65 
Starachowice 66—, 66.50 
Zawiercie 35.50, 35.25 
Borkowski 3.80 
Pustelnik 3.— 
Cukier 80.50, 81— 
Węgiel 110—. 110.50, 110.— 


MA/Ęa 4, Dh - Z 


„SRB 


Pa 


Leta 


az 


Rudzki 53.75 
Ursus 13.— 


>= 
ne 


`. GIEŁDA LONDYŃSKA. l 
Londyn, 9 grudnia (PAT). 4" 
Notowanta końcowe. $ 

A 


New-Jork  4.881/3 Holandja 12,0! 
Francja 13402 Belgja 84,89! 
Włochy 90,78 Niemoy 20,487] 
Suwajonrja 26 28 Hiszpanja 29,510 
Portugalja 93,87 Dania 18,20%% 
Suwecja 18,093 Norwógia  18,3Ł 
Praga 16471 Helsingforu 193,86 
Wiedeń 84,68 Warszawa 48,503 


GIEŁDA PARYSKA. 
Paryż.9 grudnia (PAT). 
Notowania końcowe. 


Londyn  124,021/+ N, Jork 25,40" 
Belgja — 855,76 Hisxpanja 420,00 
Włochy 137,66 Sewajoarja 490,78. 
Szwecja 685,50 Holandja 1027,60 
Niemoy 606,76 Rumunja 16,6 


liga prymtona - 


Magistrat m, Łodzi — Wydział Po- 
ikowy — niniejszym zawiadamia, że w 
dniu 21 grudnia r. b. między godz. 9 
mno a 4-tą po południu odbędąsię prey- 
pusowę licytacje ruchomości u niżej wy- 
mienionych osób za niewpłacone podatki; 
Adlerowa Ch.. Konstantynowska 59, lustro, 
2 Ajzenbach M., Zgierska 52, szafa 
13. Aptekarz W., Polna 12, meble. l 

4. Apelowicz Ch. Aleksandrowska 8, meble. 

5. Akerman A., Jakóba 7, meble, 

 Alzykowicz Ch., Brzezińska 14, meble. 

n Wizental J., Cegielniana 51, kredens, szafa. 

8, Binke D., Młynarska 4, meble. 

9, Baum G., Aleksandrowska 1, mydło, nafta. 

jo. Brauner M., Zgierska 146, meble. 
i. Bocian L., Nowomiejska 5, meble. 
Becker- B., Franciszkańska 44, meble. 
Biernacki J., Rybna 3, meble, 
4 Bassin R. Konstantynowska 38, 
T do szycia, 
f l5. Banachowski M., Ogrodowa 36, 50 kg. cukru. 
16 Blumberg R, Północna 21, meble. 
Przemyk B. Franciszkańska 44, szała. 
| (8 Bat L., Franciszkańska 38, meble. 
Bornsztajy M., Pl. Wolności 12, waga, szafa, 
0, Brunsztok S., Brzezińska 51, meble. 
21. Berkau N., Wolborska 30, meble. 
2. Borkowska S., Aleksandrowska 2, zegar. 
H, Balicki Lọ Aleksandrowska 36, obuwie. 

24. Berlinerman S. Brzezińska 21, przędza. 

5, Brat E., Zgierska 92, mąka, 10 paczek świec. 

26. Brauner M., St. Rynek 5, 100 kg. syropu, 

7. Blicher T. Północna 9, szafa, maszyna do 
szycia, 

8. Bender M., Brzezińska 29, meble. 

T39. Bulwa B., Aleksandryjska 18, meble. 
Cerfas L., Aleksandrowska 66, meble, 

BI, Cukier I, Brzezińska 5, meble. 
Cender L., Drewnowska 1, meble. 

8. Cukier H., Brzezlńska 77, towar w sklepie. 

1 Cuckirman A. Konstantynowska 30, meble. 
pianino. 

66. Cegła S., Pieprzowa 6, szafa. 

56 Czapiński M. Aleksandrowska 
bajta. 

(I, Dłużniewski E., Konstantynowska 58, maszy- 

| ma do szycia. 

Dobrzyński 1. Północna 23, meble, żyrandol, 

p Dąb Sz., Lutomierska 4, meble. 

©, Dancygier Ch. Wschodnia 24, meble. 

|, Dimant B., Wschcdnia 16, meble. 

£. Działowski M. Aleksandrowska 93, meble. 

43, Daufer O., Zgiżrska 14, kasa' ogniotrwała, ma- 
szyna do pisania, 

M, Dobruński W., Zgierska 26, konserwy. 
Dymant J., Nowomiejska 29, moble. 

46 Drzymałkowski A., Aleksandryjska 11, waga. 

. Emrych 1, Zgierska 38, meble. 

i$. Elke R., Brzezińska 49, meble. 

0. Elenweis L., Kościelna 4, waga. 

M, Frydman N., St. Rynek 16, 2 szaty. 

AL Hugo P., Cmentarna 1, meble. 
| M, Flancbaum A., Rybna 15, towar w sklepie. 
8 Fidler W., Drewnowska 56, szafa, mąka. 
| M Fleszuer L, Konstantynowska 136, 50 kg. 
cukru. 

6. Palcman A., Wolborska 38, meble. 

216. Fank Ch., Pieprzowa 20, meble. 

|" Finkelsztajn J., Pieprzowa 4, kredens. 

| A Feldblum E, Pieprzowa 19, meble. 

| 9. Frenkiel A., Pleprzowa 13, meble. 

Fride R, Zglerska 38, waga. 

M. Fancart J, Brzezińska 45, meble. , 

2 Frajman A., Marysińska 33, szata. 

W Frenkiel P., Brzezińska 11, meble. 

Frydman S, Północna 14, meble, 

JE Fajersztajn M., Wolborska Nr. 10, 500 pad. 
Bzprotów. 

4 Faloman M., Wschodnia 6, meble. 
Fiszow L, Brzezińska 10, meble. 
(rynfeld Sz, Zawadzka 24, szafa, 

Ú Gabroński J. Aleksandrowska 36, 
w sklepie. 

(oldsztajn P., Konstantynowska 3, meble. 

Jl Goldfarb: J; Franciszkańską 53, produkty spo- 
żywcze, 

I Grynwurcel Ch. Młynarska 2, meble, maszy- 

F fa do szycia. 

R Fliksberg S., Konstantynowska 33, meble. 

JA Osterman M., Konstantynowska 28, maszyna 

40 szycia, meble. 

5 Goldberg l, Pieprzowa 15, kredens. 

PE Gebert Ch.. Drewnowska 12, szafa. 
Goldsztajn L., Brzezińska 28, waga, 12 but. 
"soka; meble. 

W Gimdwald P., Aleksandrowska 28, meble. 

M. Gutman P., Krzyżowa 1, mąka. 

ÉY Gór S., Zgierska 55, urządzenie cukierni. 
Grosman S., Północna 6, meble. 

| © Obra M, Zgierska 8. 10 stolików. 

| B Gubecalt S., Mlynarska 2, meble. 

M Gubas S., Brzezińska 53, materialy piśmienne 

E Grynbal T, Brzezińska 7, 2 szafy. 

Modetyger I» Aleksandryjska 11, meble, 

© Grynbanm As Wolborska 35, 2 szafy, 

k Grunwald M., Zgierska 48, maszyna do szycia. 

0 Goldsztajn I, Aleksandryjska 24, beczka śledzi 
© Grynblat L., St. Rynek 10 40 kg, herbaty. 

l 


maszyna 


18, szafa, 


towar 


—-KURJER ŁÓDZKI”. — Sobota. 10 grudnia 1927 roku. 


91 Hajzerek S„ Aleksandrowska 46, towar w 

sklepie. 

92. Hoiszpigel J., Pieprzowa 4, meble, 

93, Himelfarb N., Marysińska 25, meble, 

94 Hanower M., Konstantynowska 24, meble. 

95. Hanser H., Franciszkańska 28, towary spo- 

żywcze, mydło. 

96 Heringer W., Pomorska 6, meble. 

97, Herszkowicz A., Aleksandryjska 25, meble. 

98. Herszkowicz M. St. Rynek 12, meble. 

$9. Hojsler B. Hipoteczna 16, 10,000 szt. chzieł. 
100. Haberman. H., Brzezińska 30, meble. 
101. Herszkowicz A., St. Rynek 6, szafa. 
192 Izbicki M. Aleksandrowska 72, meble. 
103. Jakubowicz MH. PE Wolności 12, 

25 koszyków. 

*(4, Jesse L., Aleksandrowska 24, 4 worki cukru. 
105, Jelin A., Północna 10, meble, 

106. Infeld M., Sztarka 4, kredens. 

107, Jaroczyńska M., Lutomierska 13, 50 kg. cukru. 
108. Jeżewicz St., Zgierska 99, meble. 

109. Jedwab E. Łagiewnicka 18, meble. 

110, Iwankowicz Ch., Kościelna 6, towary kolo« 

niałne. 

111. Judkiewicz D., Jerozolimska 1, 

randol. 

313 Jutkiewicz F. Wolborska 36, kredens, waza. 
118. Jożefowicz J., Brzeztńska 11, meble. 

114, Jakubowicz Q., Aleksandryjska 28, meble. 
115. Koplowicz A. Podrzeczna 29, szafa. 

116 Kolman M. Aleksandrowska 112, meble. 
117. Kołton A., Konstantynowska 66, meble. 

118. Kac E. Aleksandrówska 26, zegar. t 
119. Krzykacz B„ Brzezińska 10, meble. 

120. Karzyński K. Zgierska 87, 2 mtr. owsa. 

121. Klajman Ch., Borysza 3, 4 worki mąki, 

122, Krusz F., Brzezińska 68, meble, maszyna do 

szycta, 

128. Koper J., Brzezińska 150, towar w sklepie. 
124 Krysztotiak A. Marysińska 34, meble. 7 

+25 Klajn H, Wolborska 9, urządzenie sklepu. 

126 Krumhole C„ Brzezińska 23, meble. 

127. Krumałowska Ch., Aleksandryjska 9, meble. 

128. Kerszenbaum Z, Aleksandrowska 22, meble, 
129, Kiciński A. Marysińska 14, lustro. 

180. Krieg J, Stefana 3, worek cukru, kozetka. 
131. Kraut M., Aleksandryjska 14, zegar. 

132. Kupferberg M. Aleksandrowska 2, szafa. 
133. Knobel S., Zgierska 43/45, meble, 

134 Kołatka M. Północna 14, meble. 

135. Klaus B. Aleksandrowska 32, meblo. 

136. Karpiński Ch. Brzezińska 36/38, szafa. 

137. Lewin Q., Brzezińska 43, zegar. 

135, Lerner D., Konstantynowska 50, szata. 

139. Lewin Sz.. Konstantynowska 54, mrządzenie 

sklepi. 

140. Leszczyński J., 

syropn. 

141. Łabanow M., Zgierska 111, meble. 

142. Litmanowicz S., Brzezińska 7, otomana. 

143. Lewkowicz A., Zgierska 56, meble. 

144. Łazynger J, Aleksandryjska 24, 5 worków 

maki. 

145, Lichawski J„ Lutemierska 29, meble. 

146, Lipling J., Krótka 5/7. 

147, Lesman A., St, Rynek 5, obuwie, meble. 

145. Lajzorowicz J., Zgierska 14, meble. 

149. Leszczyński A., Zgierska 1, 100 kg, czekolady. 
150. Liberman Ch. Aleksandrowska 143, szafa. 
Lange R., Brzezińska 38, meble, 

Lisiak M., Marysińska 36, maszyna do szycia, 
53. Melszpajs S.. Północna 24, meble. 

„ Milich Z., Koństantynowska 7, meble. 
Mickiewicz J, Brzezińska 70, otręby 
Masło Ch., Lutomierska 14, pasza. 
Musiał W., Aleksandrowska 49, mąka. 

| Mandel M., Jakóba 10, meble. 
Minowski M.. Drewnow 6, meble. 
Motel Jelin, Północna 10, meble. 

« Markowicz B., Jakóba 2, meble. 

. Malinberg N., Aleksandrowska 51, szafa, gips. 

|. Matmor H., Zgierska 84, meble. 

. Morgenstern H., Pedrzeczna 19, towary spo- 
żywcze. 

5. Nowak E., Brajera 18, meble. 

. Nirenberg M. Wolberska Nr. 15/17, 
w jatce, 

%. Najfeld E., Wschodnia 10, urządzenie sklepu. 

Orenbach J., Zgierska 40, szafa, 
09. Opoczyński A. Aleksandrowska 74, 2 worki 
OWSA. 

|, Ofenbach A., Aleksandrowska 7, meble. 
Perlmuter E, Brzezińska 51, meble, maszyna 
do szycia. 

2. Pricke R., Zawiszy 37, meble. 

. Perimuter 1., Rybna 3, szafa. 

|. Pełzowski W., Lutomierska 36, móble. 
Pakuła H, Młynarska 20, meble. 

Piechocki P., Franciszkańska 24, meble. 
Rosenberg O., Aleksandrowska 107, meble. 
Rozensztajn Ch. Aleksandrowska 21, towar 
kolonialny. 

Rozenberg L. Zawiszy 32. szafa. 

Rozenberg J., Brzezińska 47, tremo. 

. Rozmiaty Ch., Młynarska 28, maka 

. Ramo Sz. Konstantynowska 31, meble. 
Rozdziałowa E, Konstantynowska 49, 10 kt. 
sera, 

Rak A. Ogrodowa 10, meble. 

. Rozeńblum L.. Zgierska 24. meble. 

Rubinstein M.. Aleksandrowska 50, szafa. 
Rubinsztajn N.  Pierrzowa 6, maszyna d» 
szycia. 


wagi, 


mydło, ży 


Nowomiejska 7, beczka 


żytnie, 


towar 


188. Russak J., Pleprzowa 6, meble, maszyna do 
szycia. s 

189. Różnicki M., Picprzowa 8, meble. 

190. Recht M., Pieprzowa 12. kredens, 

191, Retkiński M., Wolborska 38, meble. 

192. Rotenberg S., Zgierska 30, palta, kołdry. 

193. Rajchman S., Żórawia 9, miebte, 

194. Rotbard L., Wschodnia 18, urządzeme sklepu, 

195. Rozenberg B.. Lutomierska 17, meble. 

196. Rojt J. Pieprzowa 17, szafa: 

197. Riss M., Brzezińska 37, meble. 

198. Ruszecka M. Brzezińska 18, maszyna do 
szycia. 

19. Rozenfarb M.. Wołborska 4, meble. 

200. Sierpiński Sz. Brzezińska 17, meble. 

201, Sztemrys G., Marysińska 6, meble, waga. 

202. Serafiński M., Zawiszy 13, szafy, maszyna da 
szycia. 

208, Sochaczewski C., Aleksandrowska 108, meble. 

204, Szer F., Pieprzowa 15, waza, cukierki, 

205. Sznieleman Ł.. Północna 7, meble. 

206, Szydłowska, Północna 7, meble. 

207. Eljasz Izaak, Brzezińska 38, meble. 

208. Semderowicz R., Zgierska 38, meble. 

209, Silborman M. Podrzeczna 19, meble. 

210, Słycharz Ta Północna 14, meble, maszyny pie 
karskie, 

211. Suszek E, Brzezińska 10, meble. 

212, Szażnrok Ch., Brzezińska 32, szafa, 

218, Świeczka M., Brzezińska 60, szafa, 

214, Samburska H., Zgierska 28, urządzenie skłepu 

215. Sztrom M, Raitera 15, szafa, 

216. Szapszowicz Ch., Zgierska 13, meble. 

217. Szapszowicz S., Zgierska 13, meble. 

218. Szer M., Franciszkańska 30, maszyna do 
szycia, 

219, Sziezynger L. St. Rynek 6, meble. 

220, Szulc K., Chmielna 2, szata. 

221. Sochaczewska S., Zgierska 13, meble. 

222. Stroch J., Ziegierska 56, szata. 

223, Szajewicz B., Aleksandrowska 46, meble. 

224, Tajtelbaum M., Drewnowska 5, meble. 

225. Tonn A. Konstantynowska 70, meble. 

226. Tajtelbaum M., Drewnowska 5, meble, forte- 


pian, 

227, Tron F., Franciszkańska 28, meble. 

228. Tajgman 1., Zgierska 27, zegar. 

229. Tyberg N., Stary Rynek 10, meble. 

230. Toska Ch., Brzezińska 7, meble, 

231. Widziński M., Wschodnia 24, meble. 

232. Wolicer M., Pomorska 3, szata. 

233. Wysocki S., Bałucki Rynk 2, meble. 

234. Wajnberg A., Franciszkańska 34, meble waga 

235. Wiener B, Konstantynowska 57, meble, 

236. Wajnkranc S., Plac Wolności 12, meble, wa- 
LA 

287. Wadniranc Ch.. Pomorska 8, meble, słody- 
cze. . 

238, Wolfowicz R., Stary Rynek 6, meble, 

239. Wald C., Brzezińska 56, maszyną do szycia. 

240. Wałenberg J„ Brzezińska 42, meble. 

241. Wodjanoj M, Zgierska 26, meble. 

242, Wiik D. E., Stary Rymek 5, kredens. 

243, Wals R. Brzezińska 45, meble, 

244, Wiener Ch., Zgierska 17, meble. 

245. Wyszgrodziki A., Zgierska 82, meble. 

246. Wals J, Wolborska 16, meble. 

247. Wajnsztok S., Pieprzowa 6, 2 szafy. 

248. Wengliszewski B., Brzezińska 32, meble 
waga. 

249, Żytnicki S., Kielma 19, meble, 

250. Zysman D. Plac Wolności 7, kredens. 

251. Zinger M., Zgierska 21, szafa. 

252. Zaks M, Aleksandryjska 20, moble: 

258, Zygmunt Henoch, Lutomierska 34, meble, 

254. ZMberstajn A., Zgierska 44, meble. 

255. Zieliński A. Zgierska 128, meble, 

256. Zatorski J,, Głucha 1, jedna szafa. 

257, Brym B., Nowomiejska /21-a, kasa 
trwala. 

258. Bornsztajn M. Plac Wolności 12, 25 kig. ja- 
błek. 

269. Birencwaiz J., Gdańska 10, meble. ~ 

260. Czerniakow D. Północna 13, meble 

261. Falke J., Pomorską $, 20 koszul. 

262. Frenkiel D., Rajtera 3, bielizna. 

263, Grosman Sz. Północna 6, meble. 

264, Gros A.. Północna 8, szafa. 

265. Glezer M., Północna 12, dwie szafy, 

266, Gertler M., Północna 19, meble. 

267. Goldberg B., Plac Wolności 10, 40 kapeluszy. 

268. Gross Sz, Północną 8, otomana. 

269. Jasiński T. Północna 36, meble, pianino. 

270. Krumłole C., Brzezińska 23, meble. 

211. Kirszenbaum J, Podrzeczna 9, tremo. 

262. Król i Segal, Nowomiejska 26, 100 sztuk tó. 
wari. 

k Kohn R., Podrzeczna 15, 30 paczek tektury, 
274. Krumhole B., Plac Kościelny 4, 50 garnków. 
275. Liberman N, Nowomiejska 10, 30 sztuk płót- 

na. 
276. Lewinson Sz. Pomorska 20, kredens, waza. 
277. Makower B., Pomorska, warsztat tkacki, 
278. Pachter J„ Pomorska 8, kredens. 
279. Powodowska Ch., Pomorska 19, szafa. 
280. Rak A., Ogrodowa 2/4, 10 paczek czekolady. 
281. Rozenberg M., Ogrodowa 5, wyroby żelazne 
Papoport J, Północna 12, szafa. 
. Ryngard A. Północna 26, szafa, 
|. Rakowski B. Pomorska 6, kredens, 
trycharz F., Północna 14, 2 szafy, żyrandol 
aller A.. Pó! a 16, mydla. 
zajbe, Północna 27, 25 klg. bawełny. 
288. Szefner H., Wolborska 15, urządzenie 


omi» 


289. Tenenbaum M., Północna 8, szafa. 

290. Talermam M., Prusa 14, kredens, ` 

291. Tsakumakisowa A., Zachodnia 16, kredens. 
292, Waldman, Zawadzka 16, 50 zd. przędzy, 
293. Wamberg I., Wschodnia 16, meble. 

294. Wołski K., Zachodnia 30, 50 but. wina. 

295. Zilberring M., Podrzeczna 19, 2 szafy. 


W dniu 22 grudnia r. b. między godzłuą 9-tą rano 
a 4-tą po poludniu, 

1. Aurbachowa E., Południowa 11, zegar. 

2, Abramowicz M., Wschodnia 72, kredens, 

3. Brzeziński L„ Narutowicza 29, szafa. 

4. Bełchatowicz J. Narutowicza 31, meble, ma- 

szyna do pisania. 

5. Bestermam A., Narutowicza 47, otomana. 

6. Briner B., Poludniowa 20, zegar. 

7. Bender M. Przejazd 30, kredens. 

8. Brauner K., Piotrkowska 120, kredens. 

9. Bagiński C., Wólczańska 74, otomana, 

10. Ber Izaak, Poludniowa 6, meble. 

11. Berlin E.. Wschodnia 55, kredens. 

12. Braun I, Wschodnia 55, meble. 

13. Chęciński S., Południowa 18, meble. 

14. Cudnowski A. Wschodnia 82, maszyna do 

pisania, 

15. Cederbaum M. Wschodnia 65, 2 biurka. 

16, Dźdsztajn W. Al. Kościuszki 24, maszyna do 


pisania, 
17. Dudelczyk J., Al. I Maja 37, kredens, ma- 
szyna do pisania. 
18. Engelman Ch., Przejazd 36; meble. 
19. Futerko M, Wólczańska 15, meble. 
20. Ferster J, Wschodnia 57, kredens. 
21. Goldberg B., Narutowicza 9, czekolada, 
- Gad W., Południowa 9, meble. 
. Gelade A, Narntowicza 41, kredens. 
. Groskopf H, Wólczańska 37, kredens, 
Gecow S., Wschodnia 31, szafa. 
26. Goldsztajn E., Wschodnia 55, meble. 
27. Gotholf B., Wschodnia 55, kredens. 
28, Hirszberg J Birnbaum, Piotrkowska 96, kasa 
ogniotrwała, 2 biurka. 
29. Hofman I, Wschodnia 50, waza. 
30. Jesse E., Al. Kościuszki 11, meble. 
31. Hamer I, Wschodnia 74, meble. 
2, Kowalczyński A. Narutowicza 31, 20 stolików 
| Kreppcl M. Narutowicza 42, zegar. 
. Kreutzberg A. Kopernika 58, kasa ogniotrwa- 
ła, meble. 
Krakowska M., Pomorska 59, biurko, pianino. 
%. Keizer H., Poludniowa 18, biurko. 
37. Kinzler R. S-ka, Wólczańska 53, 2 biurka. 
38. Kaczmarek L.. Wschodnia 38, meble. 
©. Landsberger, Zytenield i Pestel, Narutowicza 
6, maszyna do pisania. 
40. Liberman N., Narutewiczą 22, 2 szt. towaru, 
41. Lipski H., Przejazd 30, zegar. 
42. Lange J, Wólczańska 49/51, kasa ogniotrw. 
48. Hubert Mihle, firma, Leszno 3, kasa ognio- 
trwała, biurka. stoliki, 
44. Michalski W.. Narutowicza 10, 3 stoliki. 
45. Momczki R., Wschodnia 76, kredens. 
46, Majranc H., Narutowicza 22, 20 mtr, towa! 
47. Menkes M. Narutowicza 44, szafa, 
48. Menkes M., Piramowicza 2, meble. 
49. Miller F., Przejazd 2, meble. 
50. Mihle O, Przejazd 20, meble. 
51, Mine W., Wólczańska! 53, meble. 
52. Majer A. Wschodnia 55, kasa ogniotrwała 
53. Misala W., Zachodnia 41, maszyna do plsa- 
nia, 
54, Nowak. B., Waichodnia 38, 40 ke. jabtek. 
55, Ostrowski M., Narittówicza 22, 4 stoliki. 
56. Pechman M., Sienkiewicza 39, szala. 
ET. Przybysiewicz S , Wólczańska 37, meble. 
58. Przygoda A. Wschodnia 55, meble. 
£9, Pomerane N., Wschodnia 55, otomana. 
60. Pomeranc F., Wschodnia 70, 2 szaty, 
61. Rabinowicz L. Piotrkowska 56, szafa, 
62, Rozen S., Narutowicza 56, szafa, 
63, Rotllogiel L, Południowa 16, meble. 
f4. Raichman M., Południowa 23, kredens, 
65. Rotberz M. Przejazd 30, biurko. 
66. Rajchmaa O., Narutowicza 25, meble. 
67. Rocirwerger Ł., Al. I. Maja 37, kredens. 
68. „Rowa”, Wierzbowa 15, biarko. 
69. Rotberg Sz. Wólczańska 53, urządzenie Kan- 
tonu. 
70. Rozenewaję Ch. Wschodnia 29, meble, 
71. Rotman E., Wschodnia 55, urządzenie sklepu. 
72. Rokman Sz., Wschodnia 55, obuwie. 
73. Ryński, Wschodnia 74, szafa. 
74, Sztein L., Naristowicza 44, biurko. 
75. Tyller Ch, Tramwajowa 11, 2 biurka. 
76. Tepler F., Wschodnia 74, zegar. 
77. Ulbrich P., Andrzeja 54, kredens, maszyna 
do pisania, 
78, Wolberg J.; A, I Maja 5, meble. 
79. Wiener S., Sienkiewicza 2, meble, maszyna do 
ycia, 
80. Wygodzki D., N. - Cegielniana 52, maszyna do 
szycia. 
81. Wiener D., Piotrkowska 56, meble. 
82. Weller D., Przejazd 2, bielizna. 
£3, Wajnberger H.. Kilińskiego 86, 2 dywany. 
meble, 
84. Wajnberg A., Wschodnia 50, 2 wagi. 
85. Wiązowski B. Wschodnia 55, meble. 
86. Zylberberg B-cia, Narutowicza 7, szafa. 
87, Zyłberszac E., Narutowicza 22, 2 szafy. 
88. Ziembiński T., Narutowicza 24, 2 szafy. 
89. Zelmanowicz I, Poludniowa 2, meble. 
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„KURIER ŁÓDZKI”. 


Najstarsza fabryka mebii żelaznych 


I. B. Wołkowyski 


SIENKIEWICZA _3/5. 


skład fabryczny: NARUTOWICZA 11. 


(Dzielna) Tel. 37-70. 


poleca na nadchodzące święta w wiel- 


kim wyborze p: 
brycznych: ŁO 
spacerowe, 


po cenach ściślefa- 
ZKA metalowe, wózki 
Lodownie. Umywalki. 


kl. Rowery dziecinne. Wózki dla lalek. 
Firma istn. od 1896 r. 


. 


WYPRI 


LECZNICZY ŚRODEK 
BOWANY, SPROWADZAJĄCY 


ULGĘ w CIERPIENIACH 


WYSTRZEGAĆ SIĘ PODRABIAŃ. | 


PRZEDSTAWICIELE 


NA RZECZPOSPOLITĄ POLSKĄ 


Dom"HANDLOWY 


ED.KOCHiW.BORMANN 
WARSZAWA. 0L.BODUENA N91. 


OKAZJA! 


Przy ul Ogrodowej nr. 26, w podwórzu II-gie 
iętro u A, Przybycina można dostać OBRAZY, 
LEJODRUKI i ręczno-malowane oraz lus- 
tra na dogodnych warunkach, a mianowicie: 
obraz w cenie zł. 40 za wkładem zł. 6, ratami 
tygodniowemi po 3 zł, od zł. 100 za wkładem 
zł 10, ratami tygodniowemi po 4 zł, lustra w 
cenie od zł 85— zł 110, za wkładem zł, 10 
Można dostać w 
cenach od zł. 15 do zł. 600. Oprawa portretów. 
Polecamy się Szanownej Klijenteli, 


ratami po zł 5 tygodniowo, 


Lista Składów. 


1 Kocłoł Kornwalijski 2 płomienicowy 
90 ma, 


z $ 44 ma, 7 atm, 
5 H 46 ma, Ó y 
7 (parownik) dla fabryki stolarskiej 
Maszyna parowa 120 koni, 
a 60 „ 
D 56 „ 
„ „ 15 „ 
3 Reforty telasne 2 mir, dŁ 12 mtr. x 
z arynami Í 30 wózkami, 
2 Galotowniki 
2 Maszyny do wyrobu cegły. 
1 Lokomobila 60 koni, 
1 Dynamo 8—10 H. P. z roxdaielnfcą, 
1 Pompa sząco tłocząca. 
1 Motar benzynowy 6 koni, 
4 Zbiorniki walcowe po 8m3, 
30 Zbłorników od 1—8 m3, 
6 Pomp Worthtingtona od 1—2", 
1 Pompa odśrodkowa 100 m/m., 
1 Dynamo 2 konia, 
1 Wentylator (Exhauster) 450 m/m z ro- 
zami, kolanami, zbiornikami na opit 
ki stolarskie, 
l Susznta £ rur gładkich i żebrowych ck. 
400 mb rur, 
1 Zbiornik x2x2x2. 50, 
3 Zbiorniki cylindrowe 2x2 30 
1 Samochód osobowy na chodzie, 
1 Przyczepka 10 tonowa. 

1 Pralnia mechaniczna (wszystkie maszy- 
ny s wyżymaczką 1 ousznią). 
Różne kote pasowe, transmisje i przy 

stawki 
Tworzyjański Józef, 
LWÓW, ul. Kościelna 1, 8. 
Telef. 25-60, 


Na święta Bożego Narodzenia 

5 kg. maku niebieskiego ał. 14. 
Miód Pszczelny 

tegoroczny, świeży, pochodzący z pasiek 

podolskich w blaszankach brutto 3 kg. 

uł. 11,5 kg. zł 15, 10 kg. 28, 20 kg. 

zł. 52 wraz z opakowaniem i opłatą po- 
człową wysyła xa zaliczką 

1. Winokur, Tarnopol (Małopolska) 
Nr. Skrytki poczt. 45. 


Padaktor Naczelny: 
Cqosław Gumkowski. 


a 


Dr. med. 


Niewiaiski 


Slenklowicza 34. 
Tal. 50-40, 
Choroby skórne | 


weneryczne. 
1 moczopłelowe. 


Naświetlanie 
lampa kwarco- 


WR. 
Przyjmuje od 5 do 
9 popoładniu, 


Dr, med. 


1. Weinberg 


choroby 


plue i sorca 
Naświetl, lam- 
pa kwarcową 
0d3—5i18—9 w. 
Cegielniana 47. 

Tel. 26-20, 


Dr. med. 


Teligsonowa 


prreprowadtita się 


Sierpnia 1 
róg Piotrkowskiej). 
Akuszerja, chor 
kobiece, wene- 
ryczne (wyłącznie 
u kobiet), porady 

dla kobiet 

siężarnych 
11,30—1,30 1 3—5, 
niedz. zka 3—5 


[ste rutyaowa- 
ny przyjm 


mówienia na wie- 
szorki pabliczne 1 
prywatne, solo 1 
w kompletach, Jaze 
band, Kalikst 
Świątkowski, Zgier- 
ska 11, m. 6, tel. 
34-72, 9444 


Oimrożenie, "ss tsko 


nMrozol“ lecny,gol 

|, zapoblega od- 
mrażaniu się końci 
Sprzedają apteki I skła 
dy apt, 


Odpis Nr. Sprawy K. 1387/1927 r. 
Wyrok 


yro! 
w Imieniu Rzeczypospolitej 
Polskiej I 

Dnia 6 września 1927 r. Sąd 
Pokoju dla spraw o lichwę woj. 
w Łodzi. Obecny: Sędzia Kopa- 
czewski rozpoznawszy sprawę 
przeciw oskarżonemu  Szlamie 
Pudłowskiemu o przestępstwo 
określone w art, 19 cz. 1 ust. o 
lichwę i zważywszy, że wina o= 
skarżonego udowodniona na mo- 
cy art, 119, 122, 123 U. P, K. i 
art. 19 cz. 1 ust. zdn.2.VII. 1920 
r. i art. 60—61 przep. tym. o 
koszt. sąd., postanawia: Szlamę 
Pudłowskiego, syna Izraela i 
Rywki, właściciela sklepu w Ło- 
dzi, uznać winnym pobrania w 
kwietniu 1927 r. oczywiście nad 
miernej ceny za kartofle i ska- 
zać na grzywnę stu (100) złotych 
z zamianą w razie nieściągalno- 
ści, na karę aresztu przez dwa 
tygodnie oraz na zapłacenie o- 
płaty sądowej 10zł — Wyrok za- 
twierdzony przez Sad Okręgo- 
wy w Łodzi i oskarżony skaza- 
ny na zapłacenie pięciu złotych 
opłat sądowych za drugą instan- 


cję, 
Sędzia Pokoju: 
Kopaczewski. 
Za zgodność: 
Sekretarz Sądu: 
{—) S. OSTROWSKI. 


— Sobota, 10 grudnia 1927 rokn. 


Mydło do golenia „TLEN 


kow: | 
fabryce rzą. 


zadowoli każdego; pleni się obficie, zmiękcza włos, ładnie pachnie, 


Do sprawy N.C.2256/27. 
OBWIESZCZENIE. 

Sąd Pokoju 1 Okręgu m.Łodzi 
na mocy art. 581 i 3091 U.P.C. 
niniejszem wzywa Albina Blonda 
z pobytu niewiadomego, ażeby w 
ciągu 4 miesięcy od dnia wydru- 
kowania niniejszego obwieszcze” 
nia, stawił się do Sądu Pokoju I 
Okręgu m. Łodzi w charakterze 
pozwanego wsprawieN. C.2256/27 
z powództwa ` adw. Ryszarda 
Vogla, rzecznika Bronisława Pla 
deka, zam. przy ul. Napiórkow- 
skiego 86 w Łodzi o uznanie, iż 
zabezpieczona na rzecz Albina 
Blonda w dziale IV wykazu hi- 

otecznego nieruchomości łódz- 
kiej Nr. hip. 954, rep. hip. 4356, 
suma mk, 1,000.000.— po prze- 
rachowaniu na złote stanowi zł, 
120.— zaś zabezpieczona na rzecz 
tegoż Blonda tytułem zwrotu ko- 
sztów sądowych suma mk. 21,817 
stanowi zł, 26 gr. 18, 

Łódź, dn. 30.XL1927 r. 

Sędzia Pokoju: 

(—) (podp. niecz.) 
Sekretarz Sądu; (—) (podp. niecz.) 


i DBAJCIE O SWOJE ZDROWIE! 


Szwajcarskie gorzkie zioła. (x marką 
„Kogat” są stosowane przy chorobach 
żołądka. klszek, obstrukcji I kamieni 
żółciowych, „Szwajcarskie goruki: 
miola” są naturalnym łagodnym trod- 
kiem przeeryszczającym 
ułatwiającym fankeję or- 

ganów trawienia i działa- 

jącym przeciwko otyłości, 
„Szwajcarskie Gorzkie Zio 

ła" pobudzają apetyt. — 

Sprzedają apteki po Zł. 

1.50 za pudełko. Skład główny: Apto- 
ka A. Gasockiego w Warszawie. ul, 
Leszno 41. Wys amy namniej 2 pud, 
po otrzymania ZŁ. 4,50 ge, (s przesyłka). 


dpis Nr. spra K., 1436/27 r. 
Odpis LĄ z 


w Imieniu Rzeczypospolitej 
Polskiej! 

Dnia 14 września 1927 r. Sąd 
Pokoju dla spraw o lichwę woj. 
w Łodzi. Obecny: Sędzia Kopa- 
czewski rozpoznawszy sprawę 
przeciw oskarżonemu Adamowi 
Matuszewskiemu o przestepstwo 
określone w art. 19 cz, 1 ust o 
lichwę i zważywszy, że wina o- 
skarżonego udowodniona na mo” 
cy art, 119, 122, 123 U.P, K.i 
art. 19 cz. 1 ust, o lichwę woj. 
postanawia: Adama Matuszew- 
skiego skazać na grzywnę stu 
złotych z zamianą w razie nie- 
ściągalności, na karę aresztu 
przez 2 tygodnie oraz na zapła- 
cenie opłaty sądowej 10 zł, — 
Wyrok zatwierdzony przez Sąd 
Okręgowy w Łodzi i oskarżony 
skazany na zapłacenie 5 złotych 
opłat sądowych za drugą instan- 


cię. 

Sędzia pokoju: (—) Kopaczewski. 
Za zgodność: 

Sekretarz Sądu: (—) S. Ostrowski 


OGŁOSZENIA DROBNE. 
go 30 gromy sa wyras. Dla po 
smtułących urazy B srossy wa 
wyraz.  Majmniejne ogloszenie 

B0 srossy. 


[jo ompieta esy- 
ka niemieckiego 
możo alę zgłosić 
kilkoro dzieci od 
lat pięciu. Tastytut 
ięz. nowożytnych i 
iaciny Kratschme- 
równy 1 Libichów- 
ny, Wólezańska 123 
sodziennie od 6—8 
winczór. 


jomoc w nauce 

lub korepetycji 
udzielę za mieszka- 
nie przy rodsinle w 
okolicy 6-40 Sierp- 
nia, Piśmiennie — 
Rzgowska 98, Ja- 


siński. 

f groszy manicu» 
re. 30 zł. nau- 

ka Al. Kościuszki 

11, lewa of. I p. 


immo | sprzedał 
RAAL. "ze" 


dwinadkową poleca 
Zakład Tapicerski 
B-c! Gabałów, Na- 
wrot Nr. 8. w du- 
żym wyborze oto- 
many,fotele, krzesła, 
łapcrany, kozetki 
Uwaga Ceny saido 
ne. Za gotówkę 


ma raty, 


RIRIA MEBLE, 

Dywany, 
Łóżka metalowe, o- 
tomany, leżanki ma 
torace patontowa- 
ne i miękkie, krze- 
sła gięte, meble ku- 
chenne.  blurowe. 
biurka,  bibljoteki, 
otatarki, Wieszad- 
ła, bfałe saloniki, 
W dażym wyborze 
polsos na raty Ma- 
gazyn Mebli WŁ 
Romiszewskiego — 
Piotrkowska 116 I 


jotrzebne uczeniee 
do pracowni su- 
kien. 6-go Steronia 
Nr. 25, AJ 
pees do gospodac 
stwa i do aklepu 
poszukiwana. Ofer- 
ty pod „Rzeto!n=" 
| dęta wykwa- 
lifikowana w 
kroju I modelowa- 
ulu, — pracownia 
pięrwarorządna, za- 
Jęcie stałe—zechce 
złożyć ofertę pod 
„Kierowniczka”, 


Poszukiwane 


= chłopca a 
dobrem zxdolnoś 

lami w praktykę 
(na rytownika). — 
Wiadomość, Pomor- 


front, tel, 2161, 
ii czzccj R 
fl, mebli wyście 


łanych, otoman, ko 
zetek oraz atotowe 

lalki, gabinety, 
saloniki 1 pojedyń- 
cze meble, cenyni- 
skle, w zakładzie 
tapicerskim Karola 
mr. 1 u Stanisława 


> PELE 
fanina I fortepiany 
O najlepszych firm 
zagranicznych na 
dogodnych warun- 
kaeh poleca H. 
Finster Zakątna 79, 
I piętro. 
9420 


| domek muro 
wany lub plac 
w oenie 8,000 zł, 
w okoliy ul. Rzqow 
skle, Pabianickiej 
lub Pomorskiej. Wa 
runek dobra komu 
nikaeja tramwajo- 
wa. Oferty do adm 


ad "8,000" _ 9456 
dzaju poleca po 


genach najprzystęp 
h Zakład 


poaskcwy s 
bowe i elętaro= 
wa do wynajęcia. 
Remonty I porady 
technicze, telefon 
30-27, ul. Nowo-Za 
rzawika_46, 
jębowy  Kredona, 
stół, krzesła, — 
otomanę, szatę, — 
łóżka x materaca- 
mi, tremo, sprze- 
dam tanto, Kilit- 
akiega 116 m. 9, — 


front 


(ynie sprz 
dam tanio — 
kredens, stół, krze 
stà, łótku, gardoro 
bę z Instrem, sza- 
fe, tremo, Sienkie- 
wicaa 59, m. 42 II 
majłele I p, _9452 
ferasrasiea fato- 
wa 5 miesięcy 
nagrodzona słotem 
m PORE 


Ka 
9509 
Posady i pracę. 


Zaoflarowane. 


wiarnia 
ska 36, 


goszskotę słażącej 
do wszystkiego, 
samodzielnie qdotu- 
danel, zgłaszać się 
tylko z dobremi re 
komendacfami, 
Oferty do admini- 
stracil pod „Inży- 
9499 


nier” 


| EWA 
R od lal 16. do 
praktyki do tapice 
ra Narutowicza 45, 
dolna Bufetowa i 
ekspedytor do 
piekarni potrzebni, 
Szczegółowe oferty 
prószę składać w 
administracji plema 
pod „Zaraz”, 9494 


„ Odbiło we własnej drukarni ul. Zawadzka r, & 


wdowca z dniećmi 
Oferty pod „Lat 
36, 9444 
krawcowa, znają: 
ea szycio wszel 
klej garderoby — 
damskiej, posruku 
Je szycia wdomach 
prywatnych, Szkol 
na giou S i 
doloa krawcowa 
poszukuje szycia 
SSA prywat 
nych, ceay prsy- 
stępne. Wiadomość 

Szkolna 31, m. 5, 
9524 


urzędnik, po- 
azukuje jakiej- 
kolwiek posady In- 
Rasenta, ekspedjen- 
ta lub tem podob- 
Za wyrobienie 


oferty prosię nade 
łać do adminiat- 
oji mab „Sumiea- 


Su 
janienka z 5 letnią 


Dprektyką sptaka? 
ską, dobrze obes- 
nana = czynnością 
apteczną, przyjmie 
osadę w aptece 
lub w składzie ap- 
tecznym. Oferty pod 
eznana”. 9518 
janienka sx éred- 
niem wyksutałce 
niem i ukońazony- 
ml korsami handlo- 
wymi oras z ładnym 
charakterem plama 
poszukuje posady. 
Oferty pod „Poszu- 
9518 


zy! 
oferty do admini- 
stracji „Kurj, Łódz= 
kiego” pod „uczci- 


Lokale í mieszkania 


jrzyjmę 3 emary- 
tów na mieszka- 


9510 


jokój frontowy, po 

D idale - amebi 
wany. z oddziel- 
nem wejśelem, wy 
najmę oli i 


Hoggęeie aa han- 
del win i wódek, 
poszukuję. Lokal'sa 
pewaiony, reflek- 
tanei zgłoszą sięna 
ul. Rekictóską 67. 
m 4, 9442 


Wujaz do War- 
szawy 
zbyteczny, Załatwia 
my slecenia w są- 
dach — minis 
wach, insiytucjach 
owych, han- 


macje na ob 
zową zapomogę = 
wydaną w Łodzi. 


gadino T 
zh kolejo. 

wy wydany ne 

cji kol =| 

Esae Chojoi p 


na imie Heleny 
a 

Kłyn= 1 9504 

Do akt Ne 1634/27; 
OGŁOSŁENIE, 

Komornik przy By. 

dzie Okręgowym w 

AodztST.DULKOW 


, zam, w Rodil 
y ul. Gdańskiej 
6, na znsadzie 
art, 1030 Us 
Cyw., ogłasza, źe w 
dnia 17-go_ grudali) 
1921 r.od g 10 ram, 
w Łodzi, przy uli 
Al 4d Ar, 
ię sprze 
licytaeję 


w jel 

Spółdzielnia  „Sto- 

łeczny Dom Żleceń” 

Warszawa, Nowy- 
5 


zamówienia 
udziela porad al. 
Płotrkowska L 223, 
8464 


jżyczki od 200 do 
300 tysięcy sto- 
tych na 1 hipotekę 
[i dat prz 
ruchomośel, pox 
stałych po amartyw 
Jerzym Poznańskim | 
tadalaoych się 1 
deroby, biżuter 
maszyny do pl 
sania (tp. oce 
nionych ma simy 
1293 
Łódźdn, 6/XILN n 
Komornik 
S. DULKOW. 


Dawid 


Krygier 


Żeromskiego 
sgabił świadect 
od konia Nr. 801% 
wydane wo dil 


p 
poszukuję dl: 
kszenia kapitała oj 
brotowego. Warun- 
ki korzystne 1 tar- 
mia podług umowy. 
Pewnoić pupilarna. 
Zgłorzenia do „Par” 
Posnań, Al Mar- 
cinkowskiego 11 pod 
Nr. 48,387, 
| PRD Najod- 

powiadalejsze po 
darunki gwlasdko- 


niki, portjaty, 
towe, pikowa I plu- 
szowe kołdry, wy- 


Kilińskiego 44. 


[ogee tedan- 
skie, obuwie, 
swotry na wypłatę 
Piotrkowska 37, III 
waelście, I piętro. 


Wfrymoniełne. 
Ghtogz szybko 


dobrze 

wyjść zamat lub się 
ożenić? Udaj się z 
eatem zaufaniemda 
Międzynarodowego 
Biura Pofrednietwa 
Małteństw „Matry- 


dolny wul 


do składu 


natychmiast 
się kilka- 
stotown. 
jzczegółowa 
i foto- 
grafje osôb. prag- 
mących wyjść za- 
mąż lub się ożenić, 
Warunki przystęp- 
ne, Wybór olbrzy- 
mł. oddz. poczekalni 
amnblone dokumanty Zawadzka me, 
Fe Walewski — 
Petersburska 6, 
zgubił legitymację 
zapomogówą 1266, 
wydaną w Łodzi 
9502 
| TED Ksiątecze 
ba wojskowa — 
arocin 
ieiszka 


Firanki, kapy, story, 
kołdry, obrusy, chu 
stki, blałe towary, 
bielizne damską I. 


wP K męską polece 


na Imię 
Rośniaka. 


się sam na sam i to w bezpo: 
średniej bliskości z tygrysem. 
Jak to? 

— W menaterji.. 
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